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Zamach na prez. Rooseveita
c z y  w y b r y k  o b ł ą k a ń c a ?

»Chciałem wyczyścić buty prezydentowi”
O K LAH O M A, 10.7. w  CŁa, ie 

S T f S .  PreZydenta R ooseveltaprzea miasto pewien „„„u ,

» 4 J  S :  i 3 S ,

hi go m_ ziemię uderzeniem pię­
ści. W  urzędzie policyjnym  Ho- 
ckaday ośw iadczył: „C hciałem
tylko w yczyścić buty prezy den-

S i e dd V aD Ch° du Prezydenta, 
3 den z agentów po lic ji oba- „N ew York H erald" donosi, że

S a m o c h ó d  w p a d ł  d o  r o w u
ShuIkI nieudolnego prowadzenia

okoł° god*. 22, 
AO-9-S55 ^  Mledzei.z3nńak:Ł auic nr
cielą Iz a e lf e prze* wlaś^i-aeIa zam. w Warsza-
d ło  i r i  i  ?,JŻej’ przewrót
wydarznA °  d° rowu. Wypadek 
jezdzaiT,. 115 Nowej Wsi. Pcze- 
w y p i d e k l f ^  ■ mot°cykl sta, widząc

*"■**» f  S8LSS®S&* r*£
»»FranKofii“  Snopczyński

i adw. Paschalski
m 6 w c a m i  O Z N  w  W a r s z a w i e

wnętrza rozbitego samochodu wydo 
byto ciężko poranioną żon. Karcą — 
Cecylię, lat 28 oraz właseic.eła auta. 
Wezwano pogotowie, którego lękam 
P udzielaniu obojga pomocy prze­
wiózł iurcoyą w stanie ciężkim do 
szpitala Przem. Pańskiego, Auto zo­
stało zupełnie rozbite. Jak się zdaje 
przyczyną katastrofy było złe Drów- - 
dzenie auta.

wiSi

nom yślność, jaką w ów czas okaza­
ło społeczeństw o polskie, je st do­
wodem  słuszności idei O. Z N.

W  niedziel? odbyło s ie w Wo 
szawie p.erw sze zebranie d-
« « *  o z. n „kręe
W ars«awa-miasto. Zebranie r f  
praedziło nabożeństwo w koś j e 
le pokarm elickim , które 
ks. pr. H ilchen.

Zebranie tagoił szef O Z. N.
8«n. Skwarczyński, poczem  w y­
li isili re fera ty : poseł Snoticzyń- 
ski o tradycji i roli mieszczan 
stwa warszaw skiego oraz adw
P asch al-.a  o stosunku O. Z. N. i    łU ^
deklaracji lutow ej ao konsty tucji ku“ Bli” ’ ktor breni Zehnberg prze 
kw ietniow ej. Ostatni przem awiał “ rabin systemu Hausera na 
przew odniczący okręgu O. Z. N., Qac °  450

bezpośrednio po wypadku tłum, 
rto jący  na ulicach, rzucił się na 
napastnika i chciał gc zlinczo- 
wać. P o lic ja  w ystąpiła w jego  o- 
bronie, lecz dopiero po wezwaniu 
straży pożarnej zdołano sikawka­
mi rozproszyć tłum. Jest rzeczą 
pow szechnie znaną, że Hockaday 
jest człowiekiem  nienormalnym, 
który nieoaw no w  czasie sesji 
kongresu rzucił kilka garści pie­
rze na sekretarza stanu wojny, 
W oodroinga.

G r u z y  I  t r u p y
znaczq drogę odwrotu czerwonej armii

b a r b a r z y ń s k i e  n i s z c z e n i e
SAitAGOSSA, i 0.?. Komanikat 

urzędowy, który w ylicza w szyst­
kie kościoły i gmachy publiczne, 
wy sadzone w powietrze przez n ie­
przyjaciela  przed opuszczeniem  
miasta Nules, stw ierdza, że od 
w ybuchów  poniosło śm ierć około 
300 ofeob spośrod ludności cyw il­
nej.

B O M B A R O O W A I T I E
WAL££CJl

W ALEN CJA, 10.7. U b h g łe j no­
cy lotn icy powstańczy, pomimo

gw ałtow nego oguia baterii prze­
ciw lotniczych, bom bardowali 
przez dłuższy czas strefę portową 
vr W alencji. L iczba o fia r  w lu­
dziach oraz w ysokość szkód nie 

■ iest. jeszcze ustalona. ■:

Wielki manerw 
okrążający

Sa Ra GOSSA, 10. 7. Dopiero dzi­
siaj ujawnione zostały szczegóły o - 
peracjl, przeprowadzonych na polad-

Kradzieże w wydziale śledczym
m Pościg, postrzelenie i ujęcie bandyty

Niezwykłą aferą wykryto w Chełmie
CHEŁM, 10.7 Od pewnego czasu 

z lokalu wydziału śledczego w Cheł­
mie Lubelskim zaczęty ginąć syste­
matycznie dowody rzeczowe, dołą- 
czune do będących w toku różnych 
spraw kryminalnych Dochod-enie u- 
stalito, że kradzieży dokonywał Sta 
nisław Sitarz, znany złodziej zawo-

P r z e w r ó t  w  c z ó r o j s  l i u ?
Nowy lekki karabin maszynowy

STOKH OLM  10. V II. Tutejszy

, 8tr^ałow na minutę.
r - n ®ystemu M ausera na
Ten nowy karabin m aszynowy

ser Dąbkowski. Zarówno dobor 
referentów  jak  treść referatów  
r,€  w yw ołała entuzjazmu wrród 
zebranych.

Przem ówienie szefa O. Z. N. 
gen. Skwarczyńskiego, niew iele 
zawierało tym razem momentów 
Politycznych i ograniczyło się. 
g łów nie do podniesienia roli sto*
Łcy na przestrzeni historii. W 
zakończeniu gen. Skwarczyński
Powołał się na dr.i konfliktu poi- „
sko-litew skiego, tw ierdząc, że jea- n e g o  im . J. P iłs u d s k ie g o . Usta

w a w p r o w a d z a  n o v n  typ  w y g ,
sze i s z k o ły  n ie p r z e w id z ia n y

waży tylko o 50 gram ów w ięcej 
od norm alnego Mausera.

P róby strzelania w obecności 
fachow ców  w ojskow ych  dały wy 
niki zadawalające.

dowy i bandyta (zam. we wsi Po­
krój ka, pow, Chełm Lubelski), któ­
ry w zagadkowy sposób uostawał 
się do lokalu wydziału śledczego. E- 
nergiczne poszukiwania złodzieja- 
w*am>wacza nic dawały rezultatu. 
Nocy wczorajszej prowadzący pa­
trol st. post. Mikołaj Millcrt, natknął 
się na rynku w Chełmie na poszu­
kiwanego Sitarza. Bandyta i poli­
cjanci niemal równocześnie dobyli 
rev olw erów i rozpoczęła sie strze­
lanina

Policjanci wyszli bez szwanku, Si­
tarza natomiast, któi y został 3- 
krotnie ugodzony kulami w brzuch, 
w stanie ciężkim przewieziono do 
miejscowego szpitala Św. Mikołaja. 
Przy łóżku bandyty czuwa poli­
cjant.

Na troo kradzieży w wydziale 
śledczym funkcjonariusze policji na­

trafili podczas dokonywania rewizji 
w melinach zloaziejsko - paserskich, 
gdzie znaleźli rzeczy, stanowiące do­
wody rzeczowe do różnych spraw są­
dowych- walizki, ubrania, biżuterię 
i t. p.

Jak się okazało z dalszego docho­
dzenia Sitarz kradi dowody rzeczo­
we i sprzedawał je za dużym wyna­
grodzeniem, zainteresowanym (oskar­
żonym).

nie od Teruelu w dn. od drugiego do 
5 lipca, które doprowadziły do wy­
parcia z miasta nieprzyjaciela, który 
je uieidal całkowicie otaczał. Pozycje 
nieprzyjacielskie zbudowane w oko­
licach AldenueU i YiUasia' znajdo­
wały się na obrzaracn trudno dostęp­
nych i najeżonych licznymi, połężny- 
mi fortyfikacjami. Niektóre pozycje 
były bronioty przez ^ linii ©bronnyert 
z umocniei iam: betonowymi, z wiel­
kimi schronami przeciwlotniczymi na 
głębokości 15 mtr., licznymi koryta­
rzami podziemnj-mi etc. etc, Zdobycie 
tych pozycji szti rmem froiPowym by­
ło niemal niemożliwością.

Wówczas ger Franco postanowił 
dokonać wielkiego nanewril okrąż 
jącero z zachodu na wschód. Dwie 
silne kolumny, rozmieszczone wzdłuż 
drogi Teruel Samant przerwały front 
prze. i  wnika w okolic .ch uerro Ata- 
layas i Artigas. jedna z tych Kolumn 
zdobyła Aldehuel*, druga zaś zbliży- 
ła się do Cuela. W dn. 3 lipca kolum­
na, której punktem wyjścia była' Al- 
dehuela, dotarła do la Turia, poczym 
zajęła miejscowość Cubla. Nazajutrz 
oddziały powstańcze zajęły la Turia, 
poczerń zdobyły miejscowość VilleL 
Droga i -iodąca do Cuenca. została 
przecięt - i oddziały gen. Franco za­
trzymały się na odcinkach Campillo i 
Albarracin. Dzięk1 temu manewrów 
Teruel został awolniony od zagra ża­
lą ce g o  mu ciągle nieprzyjaciela.

Uroczystości w  Reim s
Inauguracja odnowionej katedry

KEIMS, 10.7. O ficja lna uroczy­
stości z okazji inauguracji odno­
w ionej katedry rozpoczęły się 
dziś rano o godz. fe.25 od przyję-

Niebezpieczne projekty
S < jm  u c h w a li ł  u s ta w ę  0 A -  

k a a e m ii W y c h o w a n ia  F iz y c z -

Ż y w a
pochodnia

S t r a s z n y  w y p a d e k  
w  b a r a k a c h

*' ™ciszfcl, Korzep», lat 40, robot- 
ni*> zam. w barakach ks. Felińskiego 

na Żoliborzu, powróciwszy 
lra, wieczorem do domu zapalił 

ę*%rnkę spirytuuową, ażeby z,grzać 
ro“ t- W [je- nej chwili nastąpi) wy- 
nch i plowienie SZYbko ogarnęły na 

ubranie. Korzepa począł 
• ywać płonąc^ garderobę ł wybiegł 

miet zkania, wzywając pomocy, 
aalaiiuowani sąsiedzl pospieszyli 

ii o. z r » ;ankiem. tłumiąc na nim ogień 
1 an>i i prześcieradłami. Powiodo- 

*“ ,on® .lekar , pogotowia ratuncwe- 
V* któ-y stwierdzić oparzenie 3-gi 
"Pni.y twarzy, rąk, nóg oraz klatki 

Pwrmowrr i p, udzleiemo pomocy 
P o w ió z ł go do szpitala Dz. Jezu*.

Tkl, z męzczyzn, zorientowawszy 
jN w sytuacji, w biegło do meiszkania 

!_*W 1 ugasjin płonącą serwetę na 
1 **pobiegajae dal izemu rozsze- 

się ognia. '

p rze z  u staw y o  s z k o ln ic tw ie  z 
r. 1933. M a to b y ć  s z k o ła  a k a ­
d e m ick a  w o js k o w a , za leżn a  
o r g a n iz a c y jn ie  o d  M in istra  
S p ra w  W o js k o w y c h , p o d  
w z g lę d e m  zaś n a u k o w y m  o d  
M in . W  R . i O. P .

R ó w n o c z e ś n ie  M in isterstw o  
O p ie k i S p o łe c z n e j •wysunęło 
p r o p o i j e j e  u tw o rze n ia  n o ­
w y ch  w y d z ia łó w  le k a rsk ich  w 
Ł o d z i  j u k a z a ł s ic  p r o je k t  u - 
Iw o rz e n ia  A k a d e m ii W o js k o ­
w e j L e k a rs k ie j w  Ł o d z i.

Z a n o s i s ię  na b a r d z o  p o w a ż  
ne z m ia n y  w  n a szy m  s z k o ln ic ­
tw ie w^yższym. N ieste ty , n ie  
ly lk o  s p o łe c z e ń s tw o  n ie  je s t  
p o in fo r m o w a n e  o  tych  w a ż ­
n y ch  zm ia n a ch , a le  n a w e l 
p rz e d s ta w ic ie le  u n iw e rs y te tó w

n ie  m ie li  m o ż n o ś c i w y p o w ie - 
d ze n ia  s ię  c o  d 0 s łu sz n o śc i n o ­
w y ch  p o m y s łó w

A p rz e c ie ż  p r o je k ty , m ó w ią ­
ce  o  stw^orzeniu n o w y c h  u cz e l­
n i, b u d z ą  p o w a ż n e  za strzeże ­
n ia . D a li tem u w y ra z  p rze d sta ­
wiciele n a js ta rsze j u cze ln i w 

P o ls c e , U n iw ersy te tu  J a g ie l­
lo ń s k ie g o , w  m e m o r ia le , w j 
s to s o w a n y m  d o  P a n a  M in istra  
W . R . j o .  P .

Z a sa d a  z h a rm o n iz o w a n ia  
w y s iłk u  d u c h o w e g o  i fiz\ czn e - 
g o  jest o g r o m n ie  d o n io s ła . 
R u ch  n a r o d o w o  -  ra d y k a ln } ’ 
p o d k r e ś li ł  to  wry ra ź n ie  w  de­
k la r a c ji  id e o w e j O . N . R -u  ^ 
1934 r., p o d n o s z ą c  za d a n ia  w y ­
c h o w a w c z e  w o js k a . N ie  m o ż e ­
m y tw o r z y ć  „ d o k t o r ó w  o d  k o ­
p a n ia  p i łk i"  a n i re k o rd z is tó w  
b ez  m ó z g u . S p o r t  m u si s ł u ż ' '  
o b r o n n o ś c i  k r a ju  —  m u si b y c  
szk o łą  h a r fu  i d u ch a  r y c e r ­
sk ie g o .

To też w tym  z ro z u m ie n iu  
A k a d e m ia  W . F . b ę d z ie  m ia ła  
d o n io s łe  za d a n ie  s tw orzen ia  
s z k o ły  ry ce rs k ie j.

N a tom ia st in n e  p r o je k ty  w y ­
da ją się b a r d z o  ry z y k o w n e . 
S ta n o w ią  on e  e k sp e ry m e n t,
p rz y p o m in a ją c y  n ie co  s ła w n e  
z a rz ą d z e n ie  o  m a lo w a n iu  p ło ­
tów . N ie  m o ż n a  b o w ie m  w s z e l­
k ich  b o lą c z e k  ż y c ia  s p o łe c z n e ­
g o  regu low  ać je d y n ie  m e ch a ­
n iczn y m i z a r z ą d z e n ia n r . M e­
ch a n icz n e  zw ięk sza n ie  p r o ­
d u k c j i  le k a rz y  cz y  in ży n ie ró w  
n ie  z a ra d z i b r a k o w i w y k w a li­
f ik o w a n y c h  s ił w  tych  d z ie d z i­
n a ch .

Z a g a d n ie n ia  w y ch o w a n ia  
n ie  z d o ła  się  n igdy1 roz\  ą za ć  
p rz e z  sa m e  m e ch a n icz n e  z a ­
rz ą d z e n ia . C zyż  n ie  s łu s z n ie j­
sze  b y ło b y  o p r a c o w a n ie  s r o d -

w e l ze  w z g lę d ó w  f in a n s o ­
w y ch  —  p o m y ś le ć  o  r o z s z e r z e ­
n iu  m o ż liw o ś c i  p o ls k ic h  u n i­
w e rs y te tó w , n iż  o  z a k ła d a n iu  
n o w y ch , p r ó b n y c h  u c z e ln i?

N a w e t o b e c n ie  is tn ie ją ce  u- 
c z e ln ie  n ie  zaw^sze w y p u szcza ­
ją  d o b r y c h  fa c h o w c ó w  —  c h o -  
c ia ż b y  z b ra k u  s ił p e d a g o g icz ­
n y ch . to też  in fla c ja  s z k ó ł a- 
k a d e m ic k ic h  m oże  p ow a żn ie  
p o z io m  fa c h o w o ś c i  os ła b ić . 
T y m  b a r d z ie j je s t  to n ie b e z ­
p ie cz n e . g d y  ch o d z i o  lek a rzy .

Z a r ó w n o  z a g a d n ien ie  „ s z t  o - 
ły  r y c e r s k ie j4*, ja k  i sp ra w a  
p o z io m u  leczn ictw  a m a ją  o- 
g ro m n e  zn a cze n ie  d la  o b r o n ­
n ośc i k ra ju , d la te g o  n ie w o ln o  
n am  tej sp ra w y  le k k o m y ś ln ie  
p rzesą d za ć . R o z w ią z a n ie  tych  
za g a d n ień  n ie  m o ż e  b y ć  b iu r o -  
ro k ra ty czn e , a le  m u si b y ć

cia przez prezydenta Lebrnn w 
gm achu prefektury legata papie­
skiego, kardynała Suhard i księ­
cia M onaco. W chw ili przyjazdu 
kardynała Suhard, orkiestra w o j­
skowa odegrała marsza papies­
kiego i „M arsyliankę“ , a kompa­
nia chorągw iana oddała honory 
w ojskowe. O godz. 9.30 prezydent 
Lebrun udał się do katedry. Na u- 
licach  m iasta zgromadzone były 
olbrzym ie tłumy. Po uroczystym 
nabożeństwie kardynał Suhard 
w ygłosił z  ambonjr katedralnej o- 
Kolicznościowe kazanie. W  czasie 
kazania w katedrze byli wszyscy 
najwyżsi dostojn icy francuscy i 
zagraniczni

k ó w  z a ra d cz tT h  p rzy  p o m o c y  J z g o d n e  z p u lse m  ż y c ia  n a ro d o - 
s e n a to w  wryższych u c z e ln i?  I wręgo.
C z y ż  n ie  le p ie j b y ło b y  —  n a -1 J .  W .

ŻydowskR
wódka

We wsi Łyczki pow łucki 38-letni 
Andrzej Andięjczuk napił «ę wóJki 
w karczmi" żydowskiej w Teoćciańcu 
po czym dostał silnych torsji i po 
kilku aiinatacl. zmarł Ponieważ ilość 
wjpitej wćdi.i była bardzo nieznacz­
na 1 Ar.arejczuk był zupełnie trzeź­
wy, istniej* przj pu‘ zczenie, że wód­
ka byia larruia Policja wszczęła do­
chodzenie celem ustalenia przyczyr 
zgonu.

A B C  f f  L U B L I N I E

W Lublinie zaprenumerować mo 
źna „A  B C " lub nabywać poje 
Księgarni Poisidej Hlewickieg o 
oL f  apacinB  1 L  telefon 15-78
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PON IEDZIAŁEK

S Ł O Ń C E
WschódJ Zachód
3— 29 | 19—53

K S 1 & Z Y C
Wschód| Zachód

18- 4 9  | 2 —32

Dł. dnia| Ubyło
16—24 | C—21

Dziś. Piusa I  pap.
J u t r o :  Św. Ja n a  G um lb . op.

TEATR NAKUUOWY: Punkt o g. 
8-cj wiecz. .jZwlony itak'*.

TEATR N O W I: Punict 3 w ucz. 
dowcipna i wesoła komedie Nie- 
wiarowicza „Kochanek to ja".

TEATR LETNI: punkt -> pop.
„Nie trzeba było mnie ofzejeżdżać" 
—  ostatni pożegnalny występ Dym­
szy. Punkt, *> v iecz oo wtórzenie pre 
miery arryzaba nej farsy „On i je­
go sobowtór" Hen,.eMiriu‘a 

INSTYTUT KEDUTY: Nieczynny 
TEATR PO LSK I Dziś i codzien­

nie barwne i wesołe widowisko H. 
Murgora i T. Barriore‘a „Cyganeria 
Parysku',

TEATR MISTERIUM: dzia o godz. 
7.15 na dziedzińcu kościoła św. 
Krzyża, Krak. Przedni. , odegrana 
będzie przez Zespół Teatru Miste­
rium pod Ider. E. otryckiego podnio­
słe misterium Calderona p. t- „Uczta 
3attazara“ .

OLShA OPLRA UJDOWA: W
teatrze na wyspie w Ławenkach dwa 
przedstawieniu ł) o g. 4-ej po poi., 
2) o g. 7.30 wiecz opera St Moniusz 
ki „F11rJ‘ w przepięknej inscenizacji 
oraz „Balet" pod kier. Z. Z idejki. 

TEATR M A ŁY: Nieczynn,. 
TEATR MALICKIEJ. Wesoła ko­

media „W  perfumerii“ .
OPFRETKA „8.15": „Krysia Le­

śniczanka" ze Szczepańską i Mt-ssal 
TEATR KAMERALNY: „By rozum 

był przy młodości".

KINft CHRZEŚCIJAŃSKIE
lnlormacja o ’ilm&ch dozwolonych 

dla młodzieży tel 7.11-25.
AS (G rójecka 5(7: „Zapom niani 

symfonia11
HOLLYWOOD: Od poniedziałku 

nieczynne.
ITALIA (Wolska 32): „D yplo­

matyczna sona".
JURATA: Od poniedziałku nie­

czynne.
KINO PARAFII SW, ANDRZEJA 

(Chłodna 9 ): „30 'caratów "zczęścia*
KOMETA: jChłodna 49): . Wio­

sna zakochanych"
MARS: „Miłość, łzy, koŁiety".
MIEJSKIE (Hipoteczn i 8): „Zaufaj 

mi".
PRA G A : Od poniedziałku nie­

czynne.
PRASKIE OKO (ZygraunŁowska 

10): „Alarm w Pekinie* i „Sam na

ROMA „Chłopcy z Tyrolu*. 
SOKÓŁ: „Paramata" i dodatki.
STUDIO (Chmielna 7 ): „Indyjski 

Grobowiec*
SORRENTO. (K ry  stca 34)- .Nie 

■ aa i ■ i flzlefcka" i Magnolia*.
ŚWLAT „Kiedy jest zakochana" 

i J H o j t  z tłumu".

D z i e c k o  u m a r ł o
na pryszczycę

ŁÓDŹ, 9 7. W  Tomaszowie M° so­
wieckim zach rowało w dniu wci raj 
szym dwoje dzieci na pryszczycę, I  e- 
karz miejski zarządził izolowanie 
dzieci w szpitalu craz dezynfekcję 
budynków ogrodnika Moszkowicza, w 
którego rodzinie wydarzyły się te 
dwa -schorowania.

W dniu dzisiejszym jedno z dzieci 
lat 3 zmarło, stan drugiego dziecka 
jest nadal bardzo poważny.

OGŁOSZENIA
D R O B N E

PAM SO IE-U SKI . f S T E F A l i  F I B I C H  Al. ferozolnłiskte 7

A S O  s p o r t o w e

N i a m c y - P o l s k a  5 1 - 3 3
Zacięta walka I doskonałe wyniki

na meciu lekkoatetycznym w Królewcu
W soboty rozpoczął się w Królew­

cu międzypaństwowi mecz lenkoaile- 
tyczny Polska — Niemcy. Mecz wy­
wołał znaczne zainterespr. anie gro­
madząc na boisku przeszło 6 tysięcy 
widzów. Na trybunie honorowej 
miejsca zajęli, konsul generalny R. P. 
w Królewcu Warchałowski, oraz per­
sonel konsulatu. Na stadionie zebra­
ła się rów nil z kolonia polana, rtórj 
dopingowała naszych zawoanlków. 
Pierwszy azień wvkazał wyraźną 
przewagę Niemców, którzy wygrali 
w stos jnKt* 5l :33, a więc różnicą 18 
punktów.

Zawody poprzedzone zostały zwy­
kłymi przy międzypaństwowych roz- 
grywkacn urocSstościaou. Po ode­
grania hymnów narodowych, ■» ymk- 
ni* pamiątek i delifadzie rozpoezęłv 
się właściwe zawody 

W  biegu na 100 mtr. po dwuch 
fal st uni. h Lasłona wysuwa się aa 
czoło i pewnie wygrvw* w dosko­
nałym mimo przebiciowego wiatru 
czasi? 10,6 sek Polak miał a pobi 
tym polu b. mistrza Niemiec słyn- 
ifego Borchmeyera Nieme. Gracmme- 
r  i Polaka Duneckiego. Zwycięstwu 
Zasłony nad Eorchmeveiem wywoła­
ło dużą sensację w Króli wcu. Dane­
cki mimo zajęcia ostatuiego m iej­
sca osiągną) doskonały cza i 10,8 zek, 

W  skoku o tyczce zwycięstwo od­
niósł również Polak Moronczyk, osią 
gając 1 mtr, Drugie miejsce zajął 
Niemiec HaYman 3.90, trsecim był 
Niemiec Hauzwickei —  3.7<t, a czwa~ 
tym Polak Schneider —  3.60. Schnei 
der upadł tak fatalnie, że nawet 
przez cnwhę stracił przytomność.

Na tym niestety ‘ kończyły się 
suKcesy Polaków. Wszystkie na 
stępne konkurencje wygrali Niemcy.

W rzucie młotem Polacy nie ode­
grali żadnej roli. Ij Storch (Niem­
cy) 54.83, 2) Lutz (Niemcy) >2,50 3) 
Kordas (Polska) 45.05 4) Węglar-
czyk (Polska) 44.8l l.

Na iu0 mtr. praeL płotki N emcy 
zajęli znewu dw: pierwsze miejsca; 
1) Dear 54,7, 2) Mayer ?5 5, 3) Ma- 
szewski 56.5, 4) Drozdowski 58.

W  trójskokn zwycięży! Niemoc 
Kutraschek 14.59 przed Polakiem 
M. Hoffmanem 14,25, Polakiem Łuck- 
hausem 14.18 1 NYmcem Woellnę- 
r*m 13.99. Wyniki słabe- gdyż ska­
kano pod wiatr.

Na 5 tys. mtr. zwycięstwo odniósł 
znowu Ni. dec Syring, który prowa 
aził prred P-berli|sr dtem i ni: puzwo- 
1P sobie już odebrać prowadzenia. 
Czas Syringa wynosił 14:41,4, co 
jes; nowym rekordem Niemiec. Dru­
gie nnejsce zajął Noii w «. wsie 
14:46,5 trzecim był Niemiec Eber- 
nardt w ct-słe 14 48,8 przed Mary­
no) kim 15:18,8.

Na 800 mtr. wygi e! Ha big (Nie ,1-

drugie miejsce w czasie 1:52, 3) Elćfl 
berger (N iem cy) 1:53, 4) Staniszew­
ski (Polska) L  :7,3.

W  rzjcit dyskiem pierwszym byl 
rekorazista świata Niemiec Schroi 
fter (6,81, 2) Hilorecht (Niemcy)
14,52, 3) Gierutto (Foieka) 43,46, 4) 

Tledoruk (Polska) 43.07.

W  sztafecie 4 & 190 mtr. zwycię­
żyła sztafeta niemiecka w Adadn> 
Boichmeyei’, Giihneister, Fischer I 
Graemer w czasir U,7 sek. 'olska 
sztafeta w składzie Zdanowski, Z a-1_ 
słona, Dunecki 1 Trojanów iki Wyrów ' 
nała rekord Polski w c**u*h 42 Se­
kundy.

Umorzenie -śle isłwa
0  zamach na pochody socjalistyczne

J1ELCJ! i. 7. Z w i F  umAtrobe Umorzono śieaztwo przeciwko 
śle MttO Wytoczone -rze i pternza 1 członkowi Str. Nar. w  Częstochowia 
tu ic kielecką członkowi Stł-on. Na- ! Si. świderskiemu, podejrzanemu • 
rodowego T  Rublowi, oskaripłiema 1 rzucenie w pierwszych Jniacn ma-
• strzelanie do m ilicji Sucjafetyc*- 
nej r  a  s pochodu p ia t /s tom ż- 
Jowego. 1 . iubel przebywał w  are- 
ascie 6 tygodni.

- f l f t ;  '«

ja  petardy w  lokalu P. Pi S. na Za- 
wodziu w Częstochowie St. Swi­
derski został w  ub. tygodniu zwol­
niony z wiezienia —

bIf -  hA? Li»^
i i
| i

C  Ł *  '  -’  O - O . 0  a

Giszowiec mistrzem ftMsKI
w piłce wodnej

W  soaotę rozegrany z osrał w Ka- 
lowieacft decyaujący mec* water- 
polo O mistrzostwo Polski pomię­
dzy dotychczasowym mistrzem dru 
żyną niemiecką E. K. S. i Giszow- 
cem. Zwycięży-* Giszowiec w sto­
sunku 3:1 (2:0) zdobywając po raz 
pierwszy tytuł mistrzu Polski I de- 
tronizując wielokrotnego mistrza 
Polski E. K. S. Mecz wyw ołał zn< 
czne zainteresowanie i zgromadził 
około tysiąca widzów.

Po tym meczu 6tan tubcli ligi 
waterpolowej przedstawia się na- 
svgpująco-

gier. pkt. st. bv.
1) Giszowiec 8 H  19 4
2) E. K S. 5 6 18:9
5) A. Z, S 5 6 8:5

Polska zw yc^ża
H olandię w  s z rz y p io rn ia k u

BERLIN D. 7. (PA T) W turnieju 
pocieszenia o mistrzostwo świata 

w  szczypiomiaku Polska pokonała 
Holandię 12:5 (5:1), a Czechosłowa­
cje wygrała z Danią 6:3 (2:2).

W  póhinałacn mistrzostw świata 
Niemcy zwyciężyły W ęgry- 14:3 
(5:3), a Szwaj car* a wygrała z Szwe
cją 5:2 (2:1).

Jędrzejewska jedzie
za  ocean

Na 'zaproszenie 1 na koszt Amery­
kańskiej Federacji Temsuwcj, najlep­
sza nisza tenisistka jędrzejowska, 
wyjeżdża w dn. 29 boi. na M/S Ba 
tory do Ameryki na mistrzostwa mię­
dzynarodowe Stanów Zjedn. Amery.- 
wanie zaprosili do siebie tylko dwie 
tenisistki europejskie: Jędrzejowską i 
Francuzkę Mathieu.

Jędrzejowska walczyć oędzie w 
grze podwójnej pan razem z Mat­
hieu oraz w grze mieszanej z partne 

cy) w czasie l:5 j? ł, 'Gąssowski zajął rem dotąd Jeszcze niewiadomym.

4) K S. Z. O. 
5 Hrkoah

6
6

4
1

1:6

Pierwsze wyniki
na kortach H a m burg a

W drugim dniu międtyuaroduwe- 
go turnieju tenisowego o mistrzu- 
stwc Niemiec w Hj ibingi tenisiści 
nasi grali z graczami tm .jscowymi, 
odnosząc stoJupkowo łatwa zwycię­
stwa. -

Hebda pnkonal Mildctuand* 6.j, 
6:1, 6 :1, Doczyuski Heydenreicha 
6:4, 6 :1, 6 :1, a Baworuwslfi Goełscha 
6:3, 6:4, 61

W grze podwójnej para Hebda — 
Spychała pokonali parę Koch —  S*b» 
6:3, 6:3, o:3.

K o n t u z j a  S z m i d t a
W ostatniej chwil. r"preze...acj- 

Polski doznała jrowaznegę Młametiia. 
Oto najlepszy polski p.otkarz — 
•izmidt na renłi.gu skrę :ił nogę . 
nie będzie mógł Stąrtowa.ć. Zastąpi 
go znacznie gorszy Niemiec.

Szmidt tułał szanse zajęcia jesll 
nie plerWotego, to drugiegi mtejsoa 
w biegu na .00 m przez płotki.

TEaTR  POLSKI: „M is. H*>bw> , 
komedia v* ł-ch  aztach z J dw'gą 2 a- 
klicką, w roli Tytułowej.

KINA
Apollo „Nar; eczona z prz; padku, 

MetropoKs „Orient Ekspres , .Słońce 
„Serco i ^zpada” , Gloria podw ójne 
węselę", Gwiazdą ,^Mayęrl. 'ę ”, Sfinks 
„.Panowie w cylindrach”, świt „żółty 
pirat’ , Wil.sona ,/Postrach Opery” A- 
dria „Jaśnie pan szofer” , TCL „Ksią­
żę X " i „Jego Ekscelencja subjekt ".
POW RoT P. ELŻBIETY ŁABUŃ- 

SnłfcJ uO TE A tR U
Po jśmk niesiecznej chorobie po­

wróciła do zdfowńa znakom.ta artyst­
ka Teatru Polskiego Łabwsku i 
wystąpi iiiebawem w „Historii dwóch 
setc” . Tak więc kończąc* się szybko 

teutł ilny będzie miał jeazcze Je- 
diią poważną atrakcję

CO ROBI BGK?
Wskcfcek braku raożliwuśti uzy- 

skan a kredytr., ttióry rozprowadzać 
powinien Bank Gospodarstwa Krajo­
wego niekt u*m przedsiębiorstw dtn 
przeni/stowyra w Wielkopolsce Brroz' 
noieruchoinienie Niejednokrotnie juz 
zwracaliśmy uwagć na konieczność 
zjts>łenia dostępnymi kr< dy-am, ży cia 
gbfcpodarcsegn Mielkopo^H, a Walne 
Zgromadzanie Wielkopolskiego Tov a- 
rz\stwa Kółek Rolniczych uchwaliło 
osiatiuo r> zolucję: Walne Zgromadze­
nie W TKk wziw a całe spob czeństwo 
Wielkopolski do solidarnego współ- 
działani 1 przeciw atakom niemieckim 
na poUikie życie gospodarcze ita za­
chodnich rulłieżach Rzeczypospolitej' i
wzywa Władze pa istwow* do fcabcz 
pti eee na społeczeństwu polskiemu od- 
p.wiednkn pmdków d i pn,eprO»a. 
nia tej walki. Są pieniądze na budo­
wę nowego kosztownego gmachu, a

SIAŁY I INTENSYWNY WZROST WKŁAtÓW
w  K .K .O . m iasta s t  W a rs ta w y

W ciągu czerwca r. b stai. wkła­
dów w K K. O. miasti st. Warsza­
wy wzrósł po dopisaniu procentów 
o nrzeszło :ł •miliony Z80 ivs. siotych.

Wzrosła również "i tyfia książeczek’ 
oszczędnościowych, ktrra w ciągu 
ub. miesiąca powiększyła się 1321.

(K.

brak ich na kredyty ula przemysłu 
polskiego.

0  czym mówi
się w Poznaniu

W  zakładzie S. S. Elżbietanek 
w Poznaniu zamieszkał J. Eks, K ’ 
Biskup 0 ‘Rcbrke, iotychczasowy bi­
skup W. miasa Gdańska. Ks. bisł.up 
0 ‘Rourke zamierza pozostać w Po­
znaniu na stale.

Były rektor U. P. prof. dr. Stani­
sław Pawłowski, prezes Ligi Miń­
skiej i Kolonialnej w Poznaniu udał 
się w kilKumiesięczna podróż au 
Lewą do Indii Holenderskich. Prof. 
ar. Pawłowski jest wybitnym geogra­
fem. Po Zarządu Towarzystwa Pize- 
ciwgruzllczego w Poznaniu wybrano 
p. p. dr. Babiaka, raacę Wybierol- 
słdigo, dr. Raczyńskiego, dr, Łabę- 
azlńskicgo, radcę Milewskiego- dr. 
Spycnalę dr. Panieńskiego, dr. So­
pockiego i dr, Godycitiego. W  Pozna­
niu u m ..a na gruźlicę około 300 O- 
SÓD rocznie

Na inspeKcjl w Związl.u Ltgitni- 
stow Dawk w Poznaniu min. Ulricb- 
Prezssa zarządu okręgowego 2w. Le­
gionistów prof Jakubowskiego za­
stępuje pik. Więckowski.

zeDianie Związku Powstańców 
WiriKopolskicii na Wildzie tchwalho 
w slac* sa oadzialami w śródmieściu
1 na prowincją domagać się ustąpie­
nia gen. Kas cw skieg» z prezesur, 
w Zarządzie Głównym Związku

Powszechne zdziwienie nudzi nie 
zwj'kle powolne tempo •'ozbt irki do 
mu naprzeciwko Pomnika Wdzięcz­
ności. Na miejscu łyi„ stanąć ma 
gmach Państivowego Banku Polne 
go.

Pogłoska o przeniesieniu podin­
spektora Reszczyńskiego, k«mend* s- 
11 P. P. w Poznaniu "o  Łucka, oka- 
:ata się ntep^awaziwą. Energiczna 
działalność portlnspeldoia Reszczyń- 
Słd-go V' j orządkow*»niu stostn ków 
bezpieczeństwa w Poznaniu, zasłu­
gująca na uznanie,—nie dozna zatem 
przerwy.

Rewia nainowszycłi zdobyczy
W y s t a w a  r a d i o w a  w  W a r s z a w i e

zapowiada s ę bardzo c ekawie

Od 11 do 21 lipca

U l g i  k o l e i o w e
dla dzieci do 14 lat

dniowy okres zniżkowych przejazdówWzorem lat ub:cgłycb Poljkie Ko­
leje Państwowe wprowadzają 10-

Śpiew na ekranse
Filmy muzyczne cieszą się zawsze 

ogromnym powodzeniem. Nie .na nic 
bardziej przyciągającego widzę cad 
interesującą akcję uiętą v piękne 
oprawę mirzyki i śpr-wi. W produk­
cji filmów tego rodzaju piery zeń- 
stwo należy addać Austrii. \)"edeń, 
miasto Schuberta, Mozarta i Straus­
sów posiada dziś światowej sławy 
chór chłopięcy.

Słynny ten „Wiener '-singer: n,1- 
ben“  styszeliśmj \vż. w filmie ,Toni 
z Wiednia". Teraz ujrzymy, a co 
ważniejsze usłyszymy ten orygin„lny 
zesipół chóralny w pogodnym filmie 
p i: .Chłopcy z Tyrolu' . Otrok osiem­
dziesięciu młodici mydl śp:ewak.hv 
występują najlepsze s;ły aktorfck;“ z 
nad Dunaju.'

Akcja toczy się w Tyrolu, którego 
piękno łączy 6ię w harmoniczna ca- 
'osć ze śpiewem radością życia i 
stoncem.

FiJm „Chłopcy z Tyrolu" wyświe­
tla kino ROMA".

l e k a r z e  I

R Ó Ż N E

J  i* m ;  do pi tama
  j .. Pl Torpedo podróżne

biurowe arytmometry 
Thaler; duży wybór 

maszyn okazyjnych Sprzedaż —
Kupno — Rem nty. Mr-zunder Mar- 
szałkowska 83 tel. 7|i0-05.

SPECJALNA PRZYCHODNIA DLA 
CHORYCH NA

P Ł U C A
PRZEb WTETLENIE 

MARSZAŁKOWSKA 49. te.. 9.00.09.

2 Z Ł przeróbki na modne fasony 
w spei.alnei prac—m i fichowej.

M irszałkowska 111 (w bre­
mie). Pracownia czyima od 7 runo 
do srodz. 10 wieca.

Dr. Med.

Ż U R  A K O W S K I
WENERVCZNE ikóme oiclowe Kobiety 
przyjmuje l-*karka Dr. A  R A T A J .  

CIIJ"IB1.NA 20. godz 11—1. S—B. nie­
dziela 11—1 GABINET ELEKTROsWIA- 
TŁOLECZNICZT Diatermia. krótkie 

fale d'MTSONVAL i ii ie

Doroczna w y su w a  radiow a zor­
ganizowana zostanie w  Warsza 
w ie po raz pierw szy w czask' oa 
dn. 25 sierpnia ao dn. 11 września 
b. r. Poważna ta impreza o  zasię­
gu ugólnopolsl.im  jest już obecnie 
przedm iotem  szerokiego zaintere­
sowania.

zwalają przypuszczać, że W ysta­
wa przekroczy nakreślone je j ra­
my

M iarą je j powodzenia jest p o ­
nadto w ielka liczba organizow a­
nych pociągów  popularnych e ca - 
łago kraju, oraz zgłoszenia w ycie ­
czek szkolnych z w ielu  kurato-

dH dzieci w wieku do lat 14-tu. + Udzis'  *  W ystaw ie wezm ą riów
Ud inia l i  do 21 lii^a b. -  każ- wszystkie na ipowazniejsze firm y A trakcyjność W ystaw y zapew - 

d<i osoba du.-osła, udająca się w po- przem ysłu radiotecnnicznego dla nioni. została przede Wezystkim
dróż koleją zr aiietem i orma.nym wykazania, udostępnienia i gpopu- przez w ybudow anie na W ystawie
S )  Ł S r a ć ^ d z i e  laryzow ania wśród zw iedzających ir-adzez technicznych i czyn* : ,o 
ci, nabywała-' dla nich >ilttv ulgowe, pełnego dorobku przem ysłu ra - studia Polskiego Rudia o bogptym
ni prfc-jitzd tam i z powrotem, ze d iow ego. Doroczna W ystawa R a- program ie, co  um ożliw i gościom  z
zniżką, aż 87 i pół proc od ceny diow a będzie rewią na jnow ocześ- M w m a a iB D K H

'f e l f L b y e i a m  biletu dli. siebie, “ ieiszych zdobyczy 1 osiągnięć w , 
opiekun powinien zaopatrzyć si  ̂ w j tej dziedzinie. L łcin e  zgłoszenia

odległych nieraz krańców  Polski, 
zapoznanie się z kulisami audycji 
radiow ych. Poza tym  na terenie 
W ystaw y odbędzie się w iele im ­
prez o  szerszym znaczeniu, np. 
I-sze  O gólnopolskie M istrzostwa 
w  nńdawamu i odbiorze znaków 
Morsa, oraz Konkurs na wy nalaz­
czość z dziedziny radiofonii.

W ystawa odbędzie się w  gma­
chu Polskiej YM CA, przy ul. 
Konopnickiej 6 w  W arszawie, d o ­
kąd tez należy kierow ać w szyst­
kie zgłoszenia j zapytania,

kprty uczestnictwa dla dzieci, wy­
drukowani na pięknych pocztów ka-n 
przez Ligę Popioranii Turystj ki. 
K lrt" te w cenie gr. 30 za sztukę bę­
dą wydawane przez wszystkie kasy 
biletowe PKP oraz biur podróży.

Po należytym wypełnieniu przez 
opiekuna k „*+ uczestnictwa dla dzieci, 
kasa biletowa wyda na podstawie 
tych kart bilety ulgowe dla azieei ze 
znhką 75 proc. na przejazd .tam” 

Biletw tę łącznie z

napływ ające z całego kraju, po-

„on i jego j 
sobowtór"

Teatr Letni wystawił w sobotę 
. dnia 9 bu. jedną z najlepszych far?

   ̂ „ai „ uezestni- francuskich „On i jego obowtów ’
ctwa służą w terminie do dnia 21 lipca Hcnnetjum1. g r a n ą  tm m  30 *ątv 
b. r. do bezpłatnego puwrotu, wobec TeaŁ,*'- Letnim nieporównanym >• - 
czego pgleży jo zachować po ukończę- sinsu i w m i ty,tjrir>węj

T y l k o  c B o  2 S  f r .
m b łn a  zw ie d za ć  M uzeum  N aro do w e

Muneum N arodow e aoetanie za­
mknięta dla publicanaśei na o- 
kres 3 tygodni, ód 25 lipca  do 13 
siei’pnia b. r. w łącznie. Bezpłatne 
zwiedzanie muzeum kończy sie 
w ięc Unia 24 lipca

le od godz, 9 ej do 13-ej i od 17 ej 
do J9-ej, w dni zaś powszednie, z
wyjątkiem  poniedziałków , od go ­
dziny 9-ej do 14-ej.

Zbiory Muzeum w nowym gm.a- 
I chu zw iedziło w przeciągu 3-ch

Muzeum otw arte jęst w  niedzie- [ tygodni około 95 tysięcy osób.

niu przejazdu pierwotnego.
P jied rozpoczęciem podróży z po 

wrotem, opiekun powinien przedłożyć 
do ostemplowania tak karty uozesj- 
nictwa, jak i blety ulgowe dli dzieci, 
na itod.kawie których odbyto przejazd 
pierwotny.

U 'ga Ftosiwana bedzie w klasie 
1, 2, j 3-ej pociągów ełob^wyer 
pośpiesznych Opiekun muti nab**c 
dla siebie bilet normelny &1L<» toż ul- 
gowy, stosownie do posiadanych u- 
prawnień Natomiast osoby, otdr* u- 
jące za biletmf bezołatnymi, ‘ łuśbo- 
wyrpi, okręgowymi, ok »Bowymł i t. d. 
nie mają prawa do zabierania ze s- 
bą dzieci według wyże? wymnienionych 
*asad.

Przerwy w podróży dozwoloni sa 
tak przy przejeździć pierw otnym, 
jak I z powrotem na warunkach ogól 
ryćh, t. j. za poświadczeniem orzerwy 
podroży.

Młodzi p isaierowie maja również 
orawo do bezpłatnego zabrania _ oso­
bistego bagażu, jedno,n.że nie 
lak 15 kg, -..a iedno dziecko.

Farsa ukazała się w adaptacji i mo- 
darłiizaeji tekstu, doironancj przez sna 
nego dobrze i w Warszawie nak„mi - 
tego komika sceny krakowskiej, Ka- 
zimii rza Szuberta, który przeniósł
akcje z nad s.kw m y na j Wisłę do WILNO 10 7. j ak donosi prasa,

n k Tceot UWC rm nie'e~ Pfa ć wykopaliskowe prowadzon, „J

Na g^rze zamkowej w Wilnie
Cenne wykopaliska archeoiogiczie

n’ak spreparowana far a przeszła Pur^ ™ ieslęcy na SÓrze zamkowej 
' ' w  Pozm - ^  V ih

 . _______ /tycy  tea- mwowii
łralni tych miast na czele z V itil-

próbę sceniczną w teatrai h w ! t o -  *  Wlmic pi^c* mgr, ^
U  1 I S r  J* i. Kryt} cy a

der- Noskowskim z g o j nil podnosili - rezclLty. J
tt iilki Bukec Soi * 1 Po Ujęciu warstw giuzu -(atrafio-

T  iti Lei ni wystawił fa r^  On i ^  " r a ^ o W f t i w a r s t w y  'kul-
jeg" ; obotztór” .. ad&T jl ł z udzia- turewe, w  kWjyuh zaczjnają się po-
łm K. Szuberta ja io  ^yaera i wy- kazywac jahic-A konstruki-je Jrcwma- 
konuwcy jednej s głównych r*>1 krm>- nL d itychrzas na ndanku tym
cz n -h  w kt-re, odniósł mż wi, lki nal* ;.ono bransoletę brązową «c 
sukces na gcenach pozneńskich, tódz. 'tyłyowaną główną zwierzęcą, b m  
kich i kr łkowdcich. Rolą * uł ra g r , stylizowany główka zwierzęcą, nrzę 
Jerzy Śliwińęki mne *ole męskie: prym iywną cenfmikę, przewazm*
Ka Szewski Jarom i Cwaskdwski- LMistym ornamentem _
4i 'at kobiet reprezentują Uukojem- Na razie wszelkie wnioski na te-, 
rka JakuDińska, M: rjjifi, Magierów- mat przeznaczenia konstrukcji dre-

wczesnohistorycznych, które znajdo­
wały się w  obrębie zamku drewnia­
nego. Najbliższe dni mogą przynieść 
bardzo renne odbycia .

Echa sprawy
ć e ie k tyw B  Czecha

Zgłosił sic ,lo naszej lOdala/i p. 
Leonnrd Czecłi, dttektyw prywatny i 
przedstawił nam dokumenty “trwiei - 
izajace, ze ma prawo do spełniani a 
f,..wodu ueieaywa Zarzuty* jakie mu 
rtd.wia.io — sądiie, tycząc-* się jego 
niefąchowości i bezDrrwnepc używe 
nia tytułu przewód sądowy ooalił.ia oso- ska Jakubinsk; juarmni, magie c - •“  »»*•**» i _ : * ,  •

więem nn T atarkiew icz -  W cskow ske De- wnia* ^ch są przedw czesne, m ożliw e I Gała sio-aw- iryjnit ła jedynie ne, ne 
koracje proie tu St. Jrr< -k iegc jednak, że są to resztki zabudow ań zawrsci x -m uire-wyjnej.
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M a s o n e r i a  ^ r r t » a  s a i d e r r a

Przoslęifa pod drozią śmierci
w  l o z a t h  „ N a r « N l r i i W Q c i i

ńl5I* ' a j w  P o d r ę c z n i-  
o f i c ja ln y c h  h is t o r i i  i w  g ło - 

m e le .  n e g o  m t e l ig e n ta  s ta r e j 
l o r ^  ? ° k u tu t e  le g e n d y  o  ja K ie jś  

e j ,  p a t r io t y c z n e j  m a s o n e r ii  
„ iu r o d <  w i j " ,  śh cża^ ej >ożyt- 

i m  w ła s n e m u  k r a jo w i. N o w o - 
c w s n e  h is t o r y c z n e  b a d a n ia  p o d - 

P? .  . O s t a t e c z n ie  te n  b łę d -  
,]  ̂ J e s z cz e  c ie k a w s z e  są

R e w e la c je  w s p ó łc z e s n e , 
3 i ^ i ą : e  p r a w d z iw e  o b lic z e  

^ s o n e t i i  „ n a r o d o w e j " .  M a m y  
P °  rę k ą  n o w ą  k s ią ż k ę  n ie m ie c -  
' e g o  a d w o k a ta  R o b e r ta  S ch n e i-  
e r a > P t . „ M a s o n e r ia  p rz e d  są ­

d em *  '"t łu m a cz e n ie  p o ls k ie  W ik to  
r *  B u t t le r a ) .

R obert Schneider, były czlo- 
ek loży „Leopold  zur Treue“  no

^ g a ją ce ., 0.ży staropruskie 

Piu , I ? UndDChaft‘‘ 110 po ' ‘
h ż v  M 7  mQ.s o n e r n - w y ^ ą p i ł  z 

zy- M a s o n e r ia  i «  ty lk o  p r « * k a

ł ,  „n  ę f y  n' irO ,l0W a’ z a a tak  iw a
c b e L m i  1JOgróżk- r" i  iO eigam  W  o d p o w ie d z i  Ś a h n e i-

w y to c z y t  p io c e s  p r r e c i w k 1 
f t iw -n o w i  W ilh e lm o w i F l n W  
Wl W r. 1932. w
c h a n o  s z e r e g  w y b S ?  P1'Zeslu  
n ó w  W  ś w ie t le  ich  J  *  n ' aS° "  
w y ,  ja k  w y g i, d *J lVlHzi-
ld ż * „n a r c  o w e "  £
51ę na dziś do sni', (,J?laniczymy 

s p ia w y  p r z y s ię g i.

m a s o ń s k a

z a c h o w a n i 'Edtaâ 1U prz;s’ r z e cz e n ia  
sie z - w  a je m “ icy , o d c z y tu je  
przyBieii W r t o r j c w
c ^ Z T  °  n&S^ m  z a k .ń -

a S S T O A * t5°.prdmania 811 Poddam 
"  Ro słowa ■ w razie zła- 

wa»"E roz/ar7̂ V,'va:- , wypaienia mi 
ręk: wyrwaniu • 7e,azefn. obcięcia 

języka, przecięcia

gardła i wreszcie powieszema mego 
ciaia w lożv Br*ci - masonów pod 
czas pracy i pr-/jęcia nowego Bra­
ta — dla póhanbienia mojej nłewiei - 
ności i zastraszenia innych".

łu n y  te k st te j  p r z y s ię g i  b iZ -m i:
„T o  wszystko przysięgam z moc* 

nym . niewzruszonym postanowię* 
nitra dotrzymania przysięgi pod ka­
rą nie tr...iejsz« oo tej: przecięcia 
• poprzek szyi, wj rwania języka, 

wyjęcia serca i  .ncjej lewei ilersi 1 
ruzdarcia mego ciafn ns awie et*- 
ści".

J a k  w id a ć ,  w s z y s tk ie  t o m u ł j  
s p r o w a d z a ją  s ię  d o  z n is z c z e n ia  
c ia ła  z a m o r d o w a n e g o  z d r a jc y .

P O S T A N O W I E N I E
S Ą D U

D la  z b a d a n ia  s p r a w y  p r z y s ię ­
g i, są d  w e  F r a n k fu r c ie  p o s ta n o ­
w i ł :

,5‘ wiadków należy przpsłucnać na 
okoliczność, czy członkowie Lóż te 
raz jeszcze gdy tajemnice są już u- 
jawnione, składają obietnice niemó- 
wienia o wewnętrznych , prawach ło­
jowych ! czy dzisiaj |eszcze podaje 
sir do ich wiadomości przysięgi, za­
wierające groźbę śmierci, coby na­
suwało przypuszczenie, te każdemu 
masonowi przy składaniu przyrzecze 
nia tajemnicy, pragnie Się postawić 
przed oczyma tre ić ua mych przy­
siąg"

P R Z Y S I Ę G A  . 
I S T N I E J E

W ie lk i M is t r z  W ie lk ie j L o ż y  
K r a jo w e j  M ii l l e n d o r f f  z e z n a ł, co  
n a s t ę p u je :

„Prawdą jest, żc przy nrzyjmowa- 
niu kandydata, odczytuje mu się 
dawną przysięgę w jej historycznym 
btzmieniu przed odebraniem przyrze­
czenia milczenia i że w zakoiń enlu 
tej przysięgi przysięgający zgadza 
się na ukaranie go śmiercią. Treść 
formuły staiej przysięgi, w której 
przysięgający poddaje się tkar : 
śmierci, w duchu i w słowach zgadza 
się mniei więcej z formułami, jakie 
Ludendortf w dziele „Zniszczenie

^  a - . ?  H enie ina  w  parlam encie
P R A G A , 1 0 . 7. Minister 

w e w n . z a t w ie r d z ił  w ^ b ó r  d ^  u ‘s*Ł w o ó a w c z y c h  w  r o k u  1 9 0 5  1 
p o s łó w  ze  s tr o n n ic tw a  m J c“  k tÓ 1 zy  2 s t ą p i ć  m a ją  p o s łó w  W a g *  
s u d e c k ic h  K u e r b e ia  i N ic  a k t(T  T  ' U e b “ n a , w y k lu c z o n y c h  w  

f ig u r o w a l i  n a  liście k a n d y d a "  U 1 9 3 6  zn sw on i.ic t .w n . O b e cr  le
tó w  H e n le in a  w  w y b o r a c h  .o  c ia ł h i * *  R tro iiIu ctw o  H e n le in a  m ie ć

b e d z ie  w  iz b ie  54 r e p r e z e n ta n tó w

Likwidujemy żydów
broszura  B ib lio tek i s p o łe c zn o .p o lityc zn e ]

„ C .  ■ S C ”

d o  n a b y c i a

w s z y s t k i c h  k i o s k a c h
C e n a  5» d i * .

T a t i a n a
żoną polskiego lekarza

„ P a r is  S o ir "  p o d a je ,  ja k o  r e w e -  
. jn ą  w ia d o m o ś ć , o ś w ia d c z e n ie , 

n a  ło ż u  ś m ie r c i  p r z e z  żo - 
?  P °J sk ieKo  le k a rz a  w  P a ry ż u , 

p - K r a s o w s k ą
' J e s te m  k s ię ż n ic z k ą  T a t ia n ą  

°hii n o w ą , c ó r k ą  c a r a  M ik o ła ja . 
ltl J1 a to w a ł m ię  o d  ś m ie r c i  w

matik C^ ’ . g ( ẑ *e aab ito  m e g o  o jc a , 
at|kę, s io s t r y  i b r a c i—  m ó w i u- 

mi£,r a ją c a .

ą n ^ 68*' ° na o b e c n ie  w w iek u  la t 
a  ? c  w  w ie k u , ja k i  m ia ła b y  

.e £a j.e t f^ ę ż n ie z k a  T a t ia n a . P a -  
?  n ik , p is a n y  p r z e z  d łu g ie  la ta , 

d ó  ^  P 0kaau *ie  ja k o  je d e n  z d o w o - 
w  a u te n ty c z n o ś c i  s w y c h  s łó w ,

masonerii" w wydaniu od 131 do 
140 tys. na str. 55 podaje... ZwiązeK 
P madzy dawną fo „nułą jz podda 
nleiii się karze śmierci, którą się od ­
czytuje w Wielkiej Loży Krajowej 
przy pkzyjmowanlu do I-go stooniaj, 
a ikład.inym przyrzeczeniem milcze­
nia istnieje o  tyle tylko, te siara 
przysięgę odczytuje _ię oezpośredniÓ 
przeu • jlozenieni przyrzeczenia mil- 
cztiila. Żnak przy szyi o tyle wiąże 
Bię z d»wną ptzjit yą, że r. a wiązu­
je do giożby w nie, zawartej. Znak 
te™ J sioj jeszcze, niestety, jest uży- 
wanv‘‘.

A  W ięc p f t y s i ę g u  is t n ie je  i je s t  
r z e c z ą  o b o ję t n ą , cży  j e s t  z a p r z y -  
s ię g a n a  c z y  m e . p o n ie W a ż  to w a ­
r z y s z y  s k ła d a n iu  p r z y r z e c z e n ia  
z a c h o w a n ia  ta je m n ic y ,  a  w ię c  sta  
n o w i c z y n n ik  s u g e s t i i  i g r o ź b y .

Z N A K I
J t 0 Z L ’ 4 Z N i 4 W C Z E

H a b ic h t  —  W ie lk i  M is trz  W ie l 
k ie j N a r o d o w e j L o ż y  -  M a tk i z e ­
zn a ł w  n a s t ę p u ją c y  s p o s ó b :

„... W każdym z tych stopni odbó - 
ra się zobowiązanie milczenia o ob 
rzędach tego stopnia robec niema- 
_oiiów i Cstonków niższych stopni. 
Brzmienie tego zobowiązania odczy­
tuje się nowowstępującŁmu.„

... do uznania mistrza katedry po­
zostawiona była możliwość odczyta­
nia -  przy przyjęciu ucznia i odbie­
raniu ślubu milczenia — treści daw­
nej przysięgi która wskazywała na 
przecięcie gardła, wyrwanie języka 
i t. p

... Żeby uwydatnić wurtość i zna* 
c. enu milczenia non o wstępującemu 
pozwalaliśmy na odczytywanie daw­
nej przysięgi i meusuwaiiśmy tej tor 
muły tej pizysięgi z dnwnego rytua­
łu... ’

Wielka Loża „Zur Freund- 
schaft" przy odbieraniu ślubu mil-

c tenia, Od nowowstępujących, poleca 
ta odczytywać starą przysięgę. Pew • 
ne hoła m asońskie wiążą znak przy 
szyi Lnau prz<' piersi i znnk przy 
brzuchu, z  treście tej starej' pr :ysie- 
E«‘ -.

T e  zn a k i r o z p o z n a w c z e  „ w  
p e w n y c h  k o ła c h  m a s o ń s k ic h "  m a  
j ą  o z n a c z a ć , że  m a s o n  r a c z e j  d a  
s o b ie  p r z e c ią ć  g a r d ło ,  r ó 2ć ią ć  
p ie r s i  lu b  c ia ło ,  a n ie  z d r a d z i ta* 
je m n ic  Z w ią z k u . P r z y s ię g a , zn a ­
k i i w s z y s tk ie  te a t r a ln e  a k ce s o ­
r ia  p r z y ję c ia  k a n d y d a ta , ja k  
m ó w i k s ią ż k a  „ D ie  o f fe n b a r t e  
F r e in m a u r e r e i "  z 1745 r . —  w y ­
w o łu j  d o ś ć  ż y w y  w s trz ą s  u k a n ­
d y d a ta . P o  tak im  w s tr z ą s ie  z ło ż o  
n e  p r z y r z e c z e n ie  m ilc z e n ia  w ią ­
że  g o  n a  c a łe  ż y c ie  z lo ż ą  „ n a i o -  
d o w ą " , k r y ją c ą  p rz e d  r e s z tą  n a ­
rod u  s w o je  p o d e jr z a n e  ta je m n ic e .

D o  r e w e la c j i  a d w . S c h n e id e r a  
p o w r ó c im y  w  n a jb liż s z y m  c z a ­
s ie .

Egzamin z obrony przeciwgazowej
obowiązuje przed dyplomem

n a  w y ż s z y c n  u c z e ln ia c h  w  P o l 
s c e  w p r o w a d z o n a  z o s t a je  w  p r o ­
g r a m ie  n a u tŁ d n ia  zm ia n a , y o d y k  
to w a n a  w z g lę d a m i o b r o n y  p a ń ­
stw a M in is te r s t w o  W y z n a ń  R e l i ­
g i jn y c h  i O ś w ie c e n ia  P u b lic z n e ­
g o , p o d a ło  do w ia d o m o ś c i  re k to ra ' 
tó w  w s z y s tk ic h  s z k ó l a k a d e m ic ­
k ic h , iż  p r z e d  u zy sk a n ie m  d y p lo ­
m u , m u s z ą  s tu d e n c i  o d b y ć  k u rs

o b r o n y  p r z e c iw lo t n ic z e j  i 
c iw g a z o w e j.

p rze -

Skauci norwescy
w Krakowie

DO K r a k o w a  p r z y b y ła  b a w ią c a  
w  P o ls c e  w y c ie c z k a  s k a u tó w  n o r ­
w e s k ic h  z h a r c m is t r z e m  C h r is ta n -  
sen em  na c z e le . N a  d w o r c u  w  K r a  
k o w ie  p o w ita ła  sk a u tó w  n o r w e ­
sk ich  d r u ż y n a  n a r c e r z y  k r a k o w ­
s k ich  W im ie n iu  k tó r y c h  w y g ło ­
s ił p r z e m ó w ie n ie  h a r c m is t r z  T r o ­
ja n o w s k i . S k a u c i n o r w e s c y  w  d n iu  
d z is ie js z y m  z w ie d z il i  z a b y t k i  m ia ­
sta  ftraz k o p ie c  n a  S c w iń e u . P o  
z w ie d z e n iu  K r a k o w a  i sa iin  w ie -  
lisk ich  s k a u c i w y r u s z ą  w  d a lszą  
d r o g ę  d o  W a r s z a w y .

K O L C E M *  
P . 0 2

Wendeta na wsi wołyfisKfef
<*

K rw a w e  w a lk i m ie s zk a ń có w  dw óch w s i

RÓWNE, 10. 7. Wieś Omieianj w 
pow. Rowińskim żyje od iat nri wo­
jennej Btopie z mieszkańcami Tyrne. 
Lada błachostka powoduje krwawe 
w “ 'ki. Podczas ostatniej walki 20 
stycznia hr. bójka zakończyła się 
śmiercią jednego i ciężkim k leob./em 
dwóch uczestników. Bójka zaczpls się 
na poi iedzeniu. „Prośwliańsklej Cha­
ty w Omieianach. Już zawczasu orzr 
gotowywano się do krwawej bóiki. W7

pewnej chwili ktoa stlul i lampę, co 
było hasłem rozpoczęcia krwawej ma- 
saKry. Sprowadzono sołtysa, wartow­
ników i policję. Wśród licznych ran 
nych jeden zmarł w urodzę do szpi­
tala, a drugi stracił mowę na skutek 
uszkrdtenia mózgu.

Sąd Okręgowy w Równem skaza’ 
szeng uczestników bijatyki na kare 
więzienia ud 6-ciu miesiecy do trzech 
lat.

r ó ż n i c a

Jakii jest ró ih ic a  nom ięditj  
Ja n e m  U l  Sobieskim a F e lic ja ­
nem  I  Sk ła d  K ow skim ?

?
Ja n  I I I  odniósł Tw nrię  łuhj 

p o d  P a rk a n a m i, a Fełir ja t i  1 
n a d  p a rk a n a m i. (S t.  J ) .

P C M M F J Z Z l t C i £ L E  
W kEl H.&ŚCI

„ D z ie n n ik  L u d o w y  w  n u -  
m erze z dn. 9' b. ni b i  da nad  
niedostateczną iloccią IzkartiJ  
w  Polsce. P r z y  tej okazji d o ­
w ia d u je m y  się, że C entralny >U 
kręg P r z e m y s ło w y  liczy  16. ISO 
k m . kw., a lu d n o ió  zam ieszku­
jąca go osiągiue niedługo l ic z ­
bę 2 m ilio n ó w . Jest to cew ela-  
cja. g d y ż  jak dotąd C. O. P .  l i ­
c z y ł  59.9ÓJ k m . k w . i w  r ^ k u  
1911 zam ieszk iw ało  na ty m  te­
r y to r iu m  5.665A00 osób.

W o b e c  sensacyjnego o d k ry j  
cia „ D z ie n n ik a  L u d o w e g o "  za ­
p y tu je m y  m ia ro d a jn e  czynni • 
ki, co zam ierzają  zrobić, by  za­
pobiec na przyszłość katastro­
fa ln e m u  kurczeniu  się teryto­
r iu m  i g w a łto w n e m u  w y m i e ­
ra n iu  ludności w  C e n tra ln y m  
O krę gu  P rz e m y s ło w y m .

• c ( ( S t .  J . ) .

Dla  WYGODY NASZYCH P, PRENUMERATORÓW podajemy hOrtiżeJ przekaz rozrachunkowy, który pieSimy wyciąć, wyraźnie 
wypisać imię, uazwisico, dokładny adre- i sumę, oraz wpłacić w najbliższyn, urzędzie pocztowym.

W łaściciel zetraebunku (nazwa w ydaw nictw a);

„ABC —  NOW INY CODZIENNE’ 
ADM INISTRACJA

Nr. rozrachunku
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N a złi gr- =-*»

W y łlc t ją cy i
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P ocz  tAt

■>t«j ic • w oH - -  
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PRZEKAZ ROZRACHUNKOWY
Nr. rozrachunku 

2

złoto iłow a ła
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Właściciel rozracŁunlcn (nazwa wydawnictwa)

„ABC -  N O W IN Y C O D Z IE N N I-
A DM INISTR ACJA

Poczta W A R S Z A W A  1. Al. Jerozolimska Nr. 151

PodpU Nnmtr nadawczy Stępel okręgow y
p rzyjm u jące jo

1 •

I V  )
-  V ____ /

X  A  B  C  |
J  Z l A Ł I ł A  4
J  i T o i i c r  I
J  z  P R O W  I N C J Ą  2

pełen jest wspomnień z krwawych 
dni i wspomnień o zabitych. W 
szkatułce p, Krassowska przecho­
wuje złotą ikonę i m odlitewnik ze 
złoconym i in icjałam i carskiej ro­
dziny.

„T atiana" opowiada, jak ocala­
ła od śm ierci.

—  Na chw ilę przed egzekucja 
m ojej rodziny jakiś nieznajom y 
dał mi tak silny cios, że pchnię­
ta upadłam na ziemię, staczając 
się w bok od m iejsca egzekuc. i. 
Znaleziono mię potem  nieprzyto­
mną na ulicy. Rodzina książąt Ra- 
diczew dała mi schronienie. W  r.

1U9 uciekłam wraz z nimi do P ol­
ski. Pracow ałam  ciężko. Wreszcie 
w r. 1934 wyszłam za mąż.

Chora jest bliska śm ierci. O* 
świadcza, że nie chcia ła  zabrać 
sw ej ta jem nicy do grobu.

'■m iętnik „Księżniczki Tatia­
ny poddany będzie ekspertyzie. 
J ksperci zbadają pismo chorej, 
papier i atrament, dążąc do usta­
lenia pewnych danych.

Bohater czy zbrodniarz ?
S t r a c e n i e  f t y d a  w  P a S n s i y n t E

O b r a z  e t y k i  m u r z y ń s k i e j
i

ak  w ia d o m o , w P a le s ty n ie  
v  l i d z e  a n g ie ls k ie  s t r a c i ły  te r ro -  
'- '■ t  ż y d o w s k ie g o  B en  J o s e p h a .

zw  a z tu  z  ty m  a jo n is ty c z n y  
„H a-j i f  z  d,n. 3  l ip c a  b . r . p e łen  
je s t  lunu? w  w  to n ie  e le g i jn y m  
P- t. „N a r ó d  w  ż a ło b ie "  w  fo r m ie  
k o r e s p o n d e n c ji  z T e l  A w iw

Dziś zrana st l ,  slę wiadomo, że 
z Haify sprowadzono rabina i Drzez 
to jasne stpio, i e Be„ £ £ ri f f

dlieie C° 3 ZU S° ‘ itszCT" j ?wI<» - -a d z e ję , w ierzon o  zr -fan ie  ,ię iaklś
cud i po mie ście rozeszły i
-  król angielski fkor^stą z S S a

• i akzC iii Brt'voKa< "ni, śli w o- statniej cnwill nową kasację. Ale o
ile '>tyc. :zas "iadomn, wszystkie
te nadzieje zawiodą. M Jki Ben l j .
seft zwróulla się do angielskiego

łe  chce prz.najmniej pożegnać się ze swoim synem, na­
wet gotowa jest przvbyć do Pal.sty 
ny samo. ten i prosi o  odłożeni- 
chociaż na jeden tydzień wykonania 
wyroku Także i ta prośba matki zo 
stała odrzucona. Kiedy się o  tym 
dowiedziano, rov.pac- ogarn. la osa­
dę: n iem a nadziei, jest tak po 
wszystkifcm...

S k a z a n e g o  na ś m ie r ć  z b r o d n ia ­
rza , o ta c z a j . ,  ż y d z i c z c ią  p o ­
w s z e c h n ą .

Dzis kilkudziesięciu ludzi, towa- 
I rzysze i przyjaciele, odwiedziło Ban 
Josefa w jego celi. [eden z nich o- 
powiadał ml Zimną krew ł odwagę 
człowieka, który wie, że go oczekuje 
s ibienica, n ileży podziwiać. Nuwet 
nieiżant, pilnujący celi, nie mógł się 
Josć nuchwalić 4 iresztantom i po­
wiedział, i« w życiu nie widział je­
szcze takiego spokoju i opanowania 
i -Dowleka, który wie, że jutro pój- 

uzic na śmierć. Powieszono -u trzech 
Arabów, „sąsiadów" Ben Josefa, i ci 
przez trzy dni przedtem krzyczeli i

lamentowali. Ben Josei jednak przez 
cały czas był spokojny, przyjmował 
gości, czytał pistna i nawet potrafił 
w przeciągu kilku dni przepisać całą 
ks:ążkę Żabot yńskiegu.

Jednym słowem okrutni A ngli 
cy dopuścili do tego, że w celi 
skazanego na śm ierć przez cały 
dzień odbywała się proszona her­
batka.

Ob-az w celi jest okropny: ciem 
I ny pokój, w którym siedź, wysoki. 
1 młody człowiek, zakuty w kajdany i

Niemcy stara 9 się wstrzymać
napływ ludności do miast

EEk LIN 9, 7. Feldmarszałek 
G oering w ydał w  porozum ieniu z 

| ministrem finansów ustawrę, m a­
jącą na celu zahamowanie od p ły ­
w ow i ludności w iejsk iej do miast.

W  m y ś l  te j u s ta w y , m a łż e ń s tw a , 
k tó r e  o t r z y m a ły  p rz e d  ś lu b e m  p o ­
ż y c z k ę  na u r z ą d z e n ie  g o s p o d a r ­
s tw a , m o g ą  b y ć  z w o ln io n e  o d  je j  
sp ła ca n ia , je ż e l i  je d e n  z m a łż o n ­

k ó w  b ę d z ie  p r a c o w a ł b e z  p r z e r ­
w y  10 la t  w  r o ln ic tw ie  lu b  le ś n ic ­
tw ie .

R o ln ic y , k tó r z y  p r z e d  z a w a r ­
c ie m  ś lu b u  p r z e z  5 la t  p r a c o w a li  
w  r o ln ic tw ie , m o g ą  p o z a  z w y k ła  
p o ż y cz k ą  o t r z y m a ć  p o ż y c z k ę  d o ­
d a tk o w ą  w  w y s o k o ś c i  o d  400 d o  
800 m a rek .

i przywiązany di> ściany. Za każdym 
poruszeniem łańcuchy brzęczą, a  od 
tego brzęku coś w sercu się obrywa, 
a Ciemny prtkój jest * lypełniojiy _ stra­
chem, a'e sam Het [osef jest zimny, 
wcale nie jest blady, a nawet nam 
pocie: za swoich towi_rzyszy: to ide 
ważno, widziano jeszczf idększe 
tragedie, a w życiu narodów jedno­
stki są niczym..

Co go nuiwiecej interesuje to to, 
żeby po jego śmierci nie /acietiu ‘ano 
jego nazwiska i nie dopuszczono, 
żeby z niego zrobiono wariata, alb* 
głupiego młodzieniaszka. ..Dobrzy, 
wiem, co robię, wcale tego nie żału­
ję, wierzę i locno że moją śmierć o- 
budzi młodzież żydowska ze snu".

„M ęczennik" żydowski przed 
śm iercią miał am bLne zamiary.

Nosił się z ideą zwrócić się z „w ez­
waniem do narodu". Ale towarzysze 
lamówili gc, żeby 'ego zaniechał' bo 
to wyglądałoby nieco teatralnie i mo­
głoby być wzięte za \ ę. Nato­
miast przyrzekli mu towarzysze, że 
po śmierci jego zostaną wydruko­
wane karty z jego podobizną. Kari y 
te się będzie snrze dawało, »  pienia 
(ize pójdą na poprawienie sytuacji 
finansowej partii...

Jak żyd dokonywuje zama­
chów m orderczych —  to bonater. 
Jak ktoś uderzy żyda —  to chu­

ligan. Oto etyka murzyńska.

1 f
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Tajemnica luksusowych gmachów
O g l ą d a j c i e  „ n o w ą  W a r s z a w ę "

,^ fow a W arszawa rośn ie" —  
budują się reprezentacyjne ulice 
jak  po deszczu w  okresie ulg po­
datkowych w yrastały ostatnio no­
w e domy, ba —  jakie dom y! Luk­
sus! K oam fort! E legan cja ! Po- 
wod do dumy i raaośc i sto­
lica  pięicnieje w oczach. Dobrze 
jednak czasem taką pow ierzchow  
uą radość obejrzeć n ieco z innej 
strony.

Dawniej żydki mało budowały. 
W olały za bezcen kupić gotowe. 
Teraz zaś inaczej Psoszę pó jść 
na spacer w przyszłą reprezen­
tacyjną dzielnicę od alei N iepo­
dległości poczynając. Przyjemna, 
szeroka ulica, a ubok... pow ciska- 
ły się „N alew ki". Po prostu gnia­
zdo w zbogaconych  chałaciarzy i 
cyw ilizow anych  potentatów- zwar 
tym murem, niemal ściana w 
ścianę, jeden z drugim  —  dom ży 
dowski. I co charakterystyczne: 
domy polskie praw ie wszystkie 
noszą jjabliczki z nazwiskami wła 
ścicleli, u żydów  odwrotnie.

D Y R E K T O R
M A R G U L I E S

Ma rogu pięknej reprezentacyj­
nej al, N iepodległości i Rako­
w ieckiej rozsiadł się  reprezenta­
cy jn ie  na dwa fron ty  sam  dyr. 
M arrulies z  Pocisku. T om  z 
„piaskow e, i gran itu ", jasny, o- 
cw iecony, św ieci na parterze o l­
brzym im i szybami wystaw skle­
powych. lśn iących  miedzianymi 
r *manii.

Za M argali esem poa nr. 165 
A lei N iepodległości stoi dom 
Kojzm ana K aflow e ściany w 
klatce schodow ej, m ozaikowa po­
sadzka lustra i w  głębi zielony 
ogródek, patrzący na drzwi żół­
tymi oczam i nasturcji. W szędzie 
nęcące pozory- Ile tandety —  na

pierw szy rzut oka nikt nie poz­
na.

Po drugiej stronie alei nr. 142
—  dom Ginsburga i w budow ie o l­
brzym 5-cio lub 6-cio  piętrowy. 
Nazwiska w łaściciela  nie ma, a- 
le kierow nik budow y —  żyd.

W róćm y na Rakowiecką. Dom 
Blanszyda (nr. 47 j.  Dum dwu- 
frontow y. W spaniały hall Stuiki 
„m arm urow e", boazerie, wielkie 
lustra, rzędy m iedzianych kieli­
chów pod sufitem  dyskretnie o- 
słania św iatło lamp. Balkony ca­
łe z grubego szkła. A  ceny mie­
szkań? Nie, dia w is , Czytelnicy, 
zapewne w w iększości nieprzy­
stępne.
- Dom M ajzla i Krokm ana (R a ­
kowiecka 43-a) rów nie ozdobny.

P E R G O Ł E  Z  R ó ż
„C hciałabym  m ieć dom ople- 

ciony-różam i, z oknami, kradną- 
cvm i słoń ce".

K tóż z nas nie chcia łby tego. 
Jeśli m ożecie patrzyć spokojnie 
na coś, co nęci, a je s t  n ieosiągal­
ne, to idźcie na Kielecką. Domy 

'z  bajid, domy - marzenia.
Zaraz za „skrom ną posiadło­

ścią " mistrza Kiepury żydowska 
repiozeutaeja. K ielecka 3 l-a  dom 
Ejsenberga z Łodzi. W ielkie ok­
na, balkony, w ybiega jące w  po­
wietrze, jak  dzioby okrętu, o- 
krągłe dające widok dookoła. A  
ze w szystkich oknach 3 p iętrow e­
go domu zieleń krzewów, bogac­
two kwiecia, pergole  z róz.

D alej, K ielecka 29-a, 29 i 19 
znowu żydzi: Stein, inż. A ber i 
W eism an Garaże z forn irow any­
mi bramam i, olbrzym ie okna. 
W chodzę obe jrzeć  „3 pokoje do 
w yn a jącia ". Rozsuwane ściany, 
okna z jedn ej lustrzane i ta fli, o- 
szklone wykusze. Cóż za piękne

m ieszkanie! Cena 350 zł. p łaco­
no poprzednio. „A le  gospodarz 
chcia łby  w ięce j"  in form uje u- 
przejm ie dozorca.

W ięce j?  Proszę baruzo. Kto 
może i ma ochotę do żydowskiej 
kieszeni.

Podobnie jest na Opoczyńskiej 
i A sfa ltow ej. A ż  trzy domy m ają 
tu panow ie Suchow olscy (A sfa lto ­
wa 11, O poczjńska  6 i sąsiedni w 
bu dow ie). Czteropiętrow y dom 
(A sfa ltow a  6 ) —  Siem iatyccy.
Opoczyńska 9 —  trzypiętiow y
dom w budow ie D. i H. Elson, 0 -  
poczyńska 12 —  trzypiętrow y
dom B irencw ajga, Technerow ej i 
innych.

S Z P I I F O G I E
U lica  N arbufta i je j bocznice 

do R akow ieckiej — znowu całe 
gn ;azdo luksusow ycn aomow ży­
dowskich. Znajdujem y w ięc pod 
nr. 20 dom kilku w łaścicie li Szpil- 
fog lów . Sieroty i Kisamana (Szpil 
fo lgów  na M okotowie spotyica się 
kilka razy, są to potentaci o ro­
zległych  w pływ ach. F iguru ją  w 
zarządach fabryk cementu Szcza­
kowa, cuKrowni Babino Tom asz- 
kowskiej, cukrowni Lubna i Szre­
niaw y i goleszow skiej fabryki 
cem entu).

Na\ Narbutta 9-A, jeat dom 
Grajntana, Narbuta 15-A  w łaści­
cielka Zofia  ( ? )  W iener, dom  
czteropiętrow y, Narbutta 26 w iel­
ki luksusowy dom Karola Zaksa, 
Narbutta 23 nieoczekiwana spół­
ka kilku Polaków z żydem dokto­
rem Nusbaumem, Narbutta 40 
w łaściciel G incburg, w ielki trzy- 
fron tow y dom.

B oczn ice : Na Kazimierzowskiej 
nr. 63 N. J. i F. Szlajn, Kazim ie­
rzowska 38 dwupiętrowy dom 
Stoka, Kazimierzowska 69 wła­

ścicie l adw. W eim an (tablica  z 
nazwiskami dawnych w łaścicieli 
P olaków ), Kazim ierzowska 77 
Lewinson, Kazim ierzowska 75 —  
K. i S. W agner.

W iśniow a 57 — dom Szpilio- 
gla, Sandom ierska 16 —  dom
małż Rozenw einów  i B. W eim a- 
na, w spółw łaściciela  fabryki me­
bli.

v / i u  :d o
N A  i r 1 T T R A

Al. Szustra żydzi obsiedli swy­
mi domami ski upulatnie aż do 
je j odcinka z małymi w illam i. 
P ierw szy w ystępuje „znakom ity" 
J. W olanow , w łaściciel kolektury 
ma dwa domy na tej u licy pod 
nr. 3 i 19. Szustra 16 —  Rappel, 
G lajzer i Kon. Szustia  1 5 - A  —  
Bernsteinowie, Szustra 20 —  Jad­
w iga Goldman, Np Bałuckiego 18 
w łaścicielam i są P. i G. Grinwa- 
sserowie, C. i A . G otlibow ie, Cu- 
kierman —  Linaenstadt, Szustra 
36 —  Guttowie

Odolańska 9-A  —  Kirszenberg, 
Odolańska 20 —  Oestner, Odo­
lańska 30 duży blok —  Siem iatyc­
cy.

R A C H E I
P R Z E P I Ó R K A

Puławska 27 —  dom małżon­
ków Fajansów  (z  Pow szechnego 
Banku Zw iązkow ego), czteropię­
trowy narożny, dobrze opłacalny. 
Puławska 36 w  budowie —  dom 
B. F ilara w spółw łaściciela  fabry 
ki w yrobów  bakilitow ych, Puław ­
ska 51 dom małż. Flatau, (z  Pow. 
Banku Zw iązk). Puławska 108 —  
dom „znakom itości" Zygmunta 
( ? )  B ibersztajna dyrektora Tow. 
Reklamy m iędzynarodow ej, dyk­
tatora b iu r ogłoszeń. Puławska 
114 róg  M alczew skiego —  znowu 
w dużym domu bracia Szpiilogel 
w towarzystwie J. Rozenowej.

! D alej na M alczew skiej dom 
! sukcesorów stadlana W iślickiego. 

Puławska 120 —  aom dra Man- 
dla i małż. S zw arcszta jnów ,'M a- 
dalińskiego 7 —  dom małż. Held, 
M ada. nskiego 71 —  dom Braa- 
ma nowej, M adalińskiego 69 —  
N eufelda, M adalińskiego 69 -A  
—  dom Cwajbauma. Naw et na 
pięknej uliczce Odyńca przy no­
wym parku usiadła sobie rentier- 
ka o wdzięcznym  nazwisku —  
Rachel Przepiórka.

Tak oto „różane kw iaty" z Na­
lewek okraszają nowy M okotó*’. 
Za tą okrasę kazą sobie dobrze 
p łacić.

* 1 **
Zm ierzch zapada nad „nuwym 

wspaniały m ‘ M okotow em  kiedy, 
wracam  z w ielogodzinnej w ędró­
wki. Z przed kom fortow ego „re ­
prezentacyjnego" domu rusza 
właśnie Buick. W głębi, rozparci

na poduszkach siedzą dwaj b- 
śm iechnięci żydzi.

Z bocznych  uliczek s ta re g o "  
Mokotowa, gdzie tkw ią jeszcze 
nędzne Drudne aomki, w ychodzą 
na w ieczorny spacer dam n  mie­
szkańcy tej dzieinicy —  robotn i­
cze rodziny. N iedługo pójdą  stąa 
na dobre. Zabraknie dis. nich 
m iejsca. Dol.ąd p ó jd ą ? Będą się 
gnieździć nadal po suterynuch, 
po drewniakach przedm ieść. A  
w mrocznych o ficynacn  śródm iej­
skich kam ienic nadal tęsknic bę­
dą napróżno za słońcem  rodziny, 
„p racu jące j in teligencji".

T rochę lew laiańskiej ,i innej 
plutoLracjf, trochę „trzym ającej 
s ię " arystokracji i ż /dzi... żydzi 
ciągnąć będą zyski z „now ej W ar­
szaw y". Takie oto ow oce w ydaje 
mądra polityka podatkowo - bu­
dowlana.

M. Rut.

K r ó l  a n g i e l s k i
w p ro w a d z ił  ła zie n k i hutefow e

ła i o l  C. Rit*, syn Cezara Ritza, 
założyciela szetegu najwspanialszych 
hoteli przypom inał w  jednym  e 
sw ych  przem ówień, że tym k.>mu za 

| w dzięczają hotele n ow oczesn y  kom ­
fort jest król angielski Edward VII.

Kró) F.dward, jako książę Walii 
często  byw ał w Paryżu, gdzie stawał 
w  aaw nym  notelu Bristol Chcąc się 
w ykąpać zawiadamia! o tym dyrekto­
ra hotelu, który pożycza! w  jednym

ze sklepów  wannę, którą ustaw ,an« 
w  poKo.ju ob ok  apartamentu później­
szego <roia, aby nie musiał chodzie 
do łazienki. Edward VII zw rócił się 
kiedyś do Cezara Ritza z uwagą, że 
w  n ow oczesnym  hotelu każdy pokój 
winien mieć własną łazienkę. Ten 
ostatni podchw yci! m yśl i założył 
szpreg u spam ałych hoteli znanych 
dzisiaj ja k o  hotele. Ritza.

W  o c z a c h  ż o n y
gin ie  p o rw a n y  prze z fale
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•B urza m o r sk a , p o w t a r z a ją c a  
s ię  o s ta t n io  u b r z e g ó w  z a c h o d n ic h  
F r a n c j i ,  p o c ią g n ę ła  ju ż  za so b ą  
k ilk a  o f ia r .

Przed dwoma dniami wydarzył 
j się znowu tragiczny wypadek, 

m rożący krew w żyłach.
Z Paryża przybył nad morze 

młody buchalter, M arcel AgLedu 
Tr żoną. T rzy dni zaledwie spedzi- 
J f ną plaży Belle-IIe, kiedy rozpę­
tała się burza. Widok rozszalałe­
go oceanu zachw ycił tak młode 
małżeństwo, że obserw ow ali go 
przez długi czas z brzegu. W resz­
cie M arcel Aghedu, zamiłowany 
fotogarf-am ator, zaczął robić 
zd jęcia .

S p e c ja ln ie  u w a g ę  je g o  z w r ó c i ła  
o m ia ta n a  co  c h w ila  p r z e z  p ie n ią c e  
s ię  b a łw a n y  g r o t a  A p o t h ic a ir e r ie .

Młoda para zeszła w ięc po skal­

nym brzegu w stronę groty. W 
pewnej chw ili Aghedu wysunął 
się na ostry występ tuz przy wej,- 
ściu do groty, aby m óc ją  lepiej 
ob jąć aparatem. Była to wielka 
nieostrożność. Nie zdążył nawet 
ustawić sw ego i aparatu, gdy  o l­
brzym i bałwan chlusnął zwałem 
wody na skalny występ, zmiatając 
zeń stojącego tam człowieka. W 
oczach przerażonej aony/fa le  cis­
nęły Aghedu w  czeluść groiy .

'O sz a la ła 'z  rozpaczy ] eszczęśli- 
wa kobieta wróciła, biegnąc, na 
brzeg po ratunek.

A ż do w ieczora marynarze, ry­
bacy i wielu spośród przebyw ają­
cych nad morzem dobrych pływ a­
ków mimo nieoezpieczeństw a, 
prowadziło poszukiwania ciała 
Morze jednak pochłonęło je  bezn 
powrotnie.

Dzień „wypożyczonej Książki”
w  A n g l i i

Świadom e czy  nieśw iadom e p rzy ­
właszczanie sobie książek v yp oży- 
( zonych  u znajom ych czy  z oitliotek  
pryw atnych  lub publicznych, jest 
ruestety rozpow szechnione na caiym 
św iecie. P oczta  angielska —  Jak d o ­
nosi czasopism o ^ O św ia ta  1 W y ch o ­
w an ie" —  w padła na oryginalny po­
m ysł przypom inania raz do roku nie­

sum iennym kolekcjonerom , ii  książ­
kę należy oddać praw ow item u w ła­
ścicielow i. W  dniu tym  każdy zob o - 
w .ązany jest zw rócić  w yp ożyczon ą  
książkę, przy czym  jpinca połow ę 
taryfy pocztow e j. Dzień „w y p oży ­
czon ej książki" w prow adzono po raz 
pierw szy w ub. roku, i  rezultat by ł 
tak dodatni, iż postano w io ao oatąd 
co  roku go  pow tarzać.
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ludzie 1  i m m
P o w ie ś ć  w s p ó łc z e s n a  z  D z ik ie g o  Z a ch o d u

Dr. Czingw ha i "Van j  L ee przygotow ują  zam ach na lem ę, bu­
dow aną przez inż. Kościeszę. W czasie parogodzinneg 1 oobyu  w 
Prince Rnpert nż. K ościesza natrafia  na ślady spisku i je s t  śs s.d • 
kiem  od ja -d u  bandy napastników m otorów ką w kierunku u jścia

Nass R iver.

J eg o  w s p ó łto w a r z y s z e  m o g li u c h o d z ić  z w y g lą d u  za  p o ­
sz u k iw a c z y  z ło ta . W s z y s c y  b y li u b ra n i je d n a k o w o  w  w e łn ia ­
ne k o sz u le , w  b ry cz e s y  o c h r o n n e g o  k o lo r u  i w  w y s o k ie  buty . 
C zęść  d ź w ig a ła  w a liz k i i p o d łu ż n e  sk rzy n ie , u ż y w a n e  z a z w y ­
cz a j d o  p r z e c h o w a n ia  d e lik a tn y ch  in s tru m e n tó w  w  r o d z a ju  
p r z y r z ą d ó w  p o m ia r o w y c h .

K o śc ie sza  n ie  z w r ó c i łb y  u w a g i na tę g ru p k ę , g d y b y  n ie 
w id z ia ł  d z :ś r a n o  je g o m o śc ia  w  m e lo n ik u , w y c h o d z ą c e g o  
z p o k o ju  d o k to ra  C z in g w h a  i W a n g a  Lee

P o p a t r z j ł  za  b a n d ą , o d p ły w a ją c ą  s z y b k o  o d  w y b rzeża , 
p o tp m  w s z e d ł d o  s w o je j ło d z i . Z a sta ł S m a rt A le ck a  : m ie ­
sza ń ca  p rzy  tym  sa m y m  z a ję c iu , p rzy  k tó ry m  ich  p ozosta w a ł, 
u d a ją c  się  d o  m ia sta  — g ra li w  karty .

—  C o  n o w e g o ?  —  z a p y ta ł s w o ich  lu d z i. —  B y ły  ja k ie  w ia ­
d o m o ś c i z N ass K iv e r?

—  W s z y s tk o  w ja k  n a jle p szy m  p o r z ą d k u ! —  o d p a r ł  
S m a rl A le ck

S z cz e rz ą c  zęb\ w u śm iech u , d o d a ł n astęp  iie , o g ra ł 
s w o je g o  to w a rzy sza  na p ok a źn ą  k w o tę  i z a b a w iłb y  się  c h ę t ­
n ie  w  P r in c e  P uipcrt, je ś l i  „ c h i e f " 'g o  z w o ln i na ca łą  d o b ę , 
z a lic z a ją c  ją  n a  p o c z e t  d w u d n io w e g o  urio<pn, k tó r y  m u  p r z y ­
s łu g u je  p o  d w ó c h  t e g o d n ia ch  p r a c y

K o ś c ie sz a  o d m ó w ił .
S m art A le ck  n a ch m u rz y ł się, r z u c ił  K a r t y  n a  s tó ł i za szy ł 

s ię  w  k ąt k a ju ty , d a ją c  w y ra ź n ie  d o  z ro z u m ie n ia , że  je s t  b a r ­
d z o  o b r a ż o n y .

D o p ie r o  p o  u ły w ie  d o b r y c h  d w u d z ie s tu  m in u t  o ś w ia d ­
c z y ł, ja k  g d y b y  m im o c h o d e m , ż «  p rz e d  p o łu d n ie m  z r o b i ł  c ie ­
k a w e  o d k r y c ie :  w id z ia ł , ja k  H u w a i p r z e p ły n ą ł w c z ó łn ie  
k o ło  p o r tu , k ie r u ją c  s ię  r a  p ó łn o c , p r a w d o p o d o b n ie  d o  M etla - 
k a tla , d o  o s a d y  in d y js k ie j,  le ż ą ce j w  o d le g ło ś c i  k ilk u  m il o d  
P r in ce  R u p e rt ,

—  D la c z e g o ś  g o  n ie  z a tr z y m a ł?  —  z a w o ła ł  r o z g o r y c z o n y  
K ościesza .

S m a rt A le ck  u ś m ie ch n ą ł s ię  z w y ra z e m  sk ru ch y .
—  G ra łe m  o  d u zą  s ta w k ę , d o k u p i łe m  s ię  w ła ś n ie  d o  d w u ­

d z iestu ... P r z e c ie ż  n ie  m o g łe m  r z u c ić  a o h r y c h  k a rt d la p r z e ­
k lę te g o  K a n a k a  .. —  o d D o w ie d - ia ł  z a ż e n o w a n y .

—  P siak rew '... —  m r u k n ą ł K o ś c ie sz a  p rz e z  zęb y .
Już nie w ą tp ił , że  je g o m o ś ć  w  m e lo n ik u , H u w a i i o b a i 

C h iń cz y cy  d z ia ła li w  ś c is ły m  p o r o z u m ie n iu . B a n d a  p o d e j ­
rz a n y ch  o s o b n ik ó w  z k u fr a m i i ze s k rz y n ia m i o d p ły n ę ła  na 
p e w n o , b y  w y k o n a ć  ja k ie ś  p o le c e n ie  d o k to r a  C zingw  ha, a r o ­
lę p r z e w o d n ik a  m ia ł o d e g r a ć  H u w a i. D la  u n ik n ię c ia  p o d e ; 
rzeń  u m ó w ili  s ię , że  sp o tk a n ie  n a stą p i g d z ie ś  na p ó łn o c  o d  
P r in ce  R u p e rt . W  u ło ż e n iu  p la n u  m o żn a  b y ło  p o z n a ć  z ła ­
tw o śc ią  p rz e L ie g łe g o  d o k to r a  C z in g w h a .

K ośc iesza  p o s ta n o w ił d z ia ła ć  n ie  tra cą c  cza su . N ie d a le k o  
ó d  s w o je j  ło d z i  d o s trz e g ł n a  w y b rz e ż u  h a n g a r  lo tn ic z y  z d u ­
żym  n a p is e m : „C a n a d ia n  A ir w a y s " .

P o b ie g ł  tam , s p o tk a ł ja k ie g o ś  r o b o tn ik a  i z a p y ta ł :
—  G d z ie  m o ż n a  w y n a ją ć  s a m o lo t?
—  M u si p a n  p ó jś ć  d o  b iu ra  —  o d p o w ie d z ia ł  za p y ta n y . —  

A le  n ie  w ie m , c z y  c o  z tego  w y jd z ie , b o  b iu r o  je s t  o tw a rte  d o  
szóste j, a tera z  ju ż  je s t  p ię ć  p o  s zó s te j. N ie ch  p a n  id z ie  na 
I la r b o u r  Street, m o ż e  p a n  je s z cz e  k o g o  zastan ie ... H a rb ou r  
S trce l 285.

K o ś c ie sz a  p o m k n ą ł p o d  w sk a za n y  adres. Jak  n a le ż a ło  s ię

s p o d z ie w a ć , b iu r o  ju ż  b y ło  za m k n ię te . W  o k n ie  w y s ta w o ­
wym w id n ia ł  w ie lk i k o lo r o w y  n a p is : „ P o d r ó ż u jc ie  s a m o lo ­

te m !" .
O d w r ó c i ł  s ię  o d  w\ sta w y  —  w  te j sy tu a c ji za ch ę ta  r e k la ­

m o w a  w y g lą d a ła  n a  k ie p sk i żart.
P o  ra z  p ie r w s z y  p o m y ś la ł  o  p o l i c j i .  M oże  p o s tą p iłb y  r o z -  

s ą d i i e ,  z w r a c a ją c  s ię  d o  n ie j z p ro ś b ą  o  p o m o c . Z a p y ta ł 
p ie r w s z e g o  n a p o tk a n e g o  p iz e c h o d n ia  o  n a jb liż sz y  p o s te r u ­
n e k  p o l i c j i .

T r a f i ł  n a  w y ją tk o w o  u p r z e jm e g o  p a n a , k tó ry  g o  o d p r o ­
w a d z ił  d o  m a łe g o  p ię t r o w e g o  b u d y n k u .

K o ś c ie sz a  w s z e d ł d o  c ie m n e g o  p r z e d s io n k a , z b l iż y ł  s ię  d o  
ś r o d k o w y c h  d rz w i, z za  k tó r y c h  r o z le g a ł się  g w a r  p o d n ie c o ­
n y ch  g ło s ó w  i z a p u k a ł. N ie  o t r z y m u ją c  o d p o w ie d z i , n a c is n ą ł 
k la m k ę  i  w k r o c z y ł  d o  p o k o ju , w  k tó r y m  o d b y w a ło  się  w  tym  
m o m e n c ie  p rz e s łu ch a n ie  p o d c h m ie lo n e g o  In d ia n in a .

—  .K to ei d a ł w h is k y ?  —  k r z y c z a ł u rz ę d n ik  w k o lo i o w e j  
k o szu li o  za k a sa n y c h  p o  ło k c ie  rę k a w a ch . —  G a d a j!  K to  d a ł?

—  J ed en  c z ło w ie k ... —  b e łk o t a ł  In d ia n in .
—  Jaki c z ło w ie k ?  —  w rz e s z c z a ł p o lic ja n t . —  Jak  się n a ­

z y w a ?  J a k  w y g lą d a ł? .. .
—  M ia ł... ta k ą  tro ch ę  o k r ą g łą  tw arz ... i tak i nos... —  tłu ­

m a c z y ł c z e r w o n o s k ó r y  p lą c z ą c y m  się ję z y k ie m .
P r a w d o p o d o b n ie  p rz e s łu ch a n ie  r o z p o c z ę ło  s ię  ju ż  d a w n o . 

P o lic ja n t  m u s ia ł ra z  p o  ra z  z a d a w a ć  te sa m e  p y ta n ia , a g łu  
p ie  oap ow ^ ed z? p i ja n e g o  w y tr ą c iły  g o  w re s z c ie  z r ó w n o w a g i 
i p r z y p r a w iły  tego  z p e w n o ś c ią  d o b r o d u s z n e g o  c z ło w ie k a  
o  w ś c ie k ło ś ć .

W  K a n a d z ie  —  ja k  zresztą  n a  c a ły m  o b s z a rz e  A m e r y k i 
P ó łn o c n e j —  d o s ta rcz a n ie  a lk o h o lu  In d ia n o m  czy ste j k rw i 
je s t  b a r d z o  s u r o w o  k a ra n e , w ię c  g n ie w  p o lic ja n ta  b y ł  z u p e ł­
nie z ro z u m ia ły , p o n ie w a ż  g łu p o ta  lu b  b e z m y ś ln y  u p ó r  p i ja ­
ka u n ie m o ż liw ia ły  o d s z u k a n ie  w in n e g o .

U rz ę d n ik  p o l i c j i  o d w r ó c i ł  g ło w ę , ś c ią g n ą ł b rw i i p a trzą c  
ua K o ś c ie szę , z a w o ła ł  g r o ź n ie :

—  C zeg o  p a n  so b ie  ż y c z y ?  ,
D c . * .
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SamoDójst*a, napaiły na przełożonych
Dramat Legionu austriackiego

Rozwiązanie austriackich oddziałów S. S. i S. A.
Zjiłumc j t s i  juz zarządzenie Bur-
a> dotyczące rozwiązania L egio- 

”-us' riackiego, i raczej tych 
°ddA ałów  S. A . n* terenie b. Au­
strii, które skradają się z A u»tria- 

nw z dawnego Legionu Austria­
ckiego sform ow anego sw ego cza­
su w  Niemczech, a składającego 

wyłącznie % uciekinierów  -  
h itlp row cóy , Legion ten, który 
.ericza  przed kilku tygodniam i 
by ł tak uroczyście witany po po- 
• ocie  z  Niemiec, a zwłaszcza w 
1 edm u, który z niebyw arą pom - 

P ł w  obecności szeregu wysokich 
dygnitarzy hitlerow skich zosta] 
zanutuiopy na oddziały S.S. i S.A. 
—  kończy sw ój żyw ot w  okolicz­
nościach dram atycznych

Szturm ow cy -  legioniści otrzy­
m ali rozkaz zw rotu broni oraz 
e ’’ ipunkiu w  przeciągu 10 dn; 
W ielu ju ż zostało aresztowanych 
inm są pod nadzoiem . Jeden z kb ’ 
m endantów Hutnagel p o p e łn i sa 
m o b ó j jw o  w  parku, m ie .skc «  
W iem m  Doszły do w itd ..n o Łci

^ J k S S f  " 1VuCi °  ^afnftbójsł'w ie
t f z c h  d J szych  legionistów . D 
mesa, Hor,neyera i p,UŁ, , cha. Hw
m eyer w yskoczył oknem  z wiązie.
Z .  P d o k "  ^  -  Wied..
przez C * J zosW  odstawiony
sie dozo.4 J lllies zastr7dU
pi.52, v’ le w  którym
S ? w k iI - ,0Qbiera « * «  p°-
ce a V ma sił dó walki o pra- 
znlośó. °e2 rjb c '-l£ nifc Potrafiłby

byl aresztowany. 
^ P u szczen iu  z wiezienia, 
brał sobie życie.

c z Z nT rngU " duzialów doszh do 
Czynr>^  wrys tąpienia przeci wl.u

Po
ode-

wyżezym  t zarżo.n, W czerw cu na 
iilic ach W iednia -zostali w  porze 
nocne, r.apaanięci i pobici przea
lud-i z S A . „K reisle iter" okr
W iedeń -  Zachów  —• Tausch i je ­
go za?ł epca W lnger. Odnieśli oni 
szereg ran. Co jesł przyczyną ta­
kiego stanu? Oto austriackie od ­
działy S.S. i S.A. uom aga}v się i 
dom agają stale w ycofania t  tere­
nu b. Austrii niem ieckich oddzia­
łów  S.S i S.A., tym w ięcej, że w 
ostatnich c-zasaeh stale dochodziło 
do w alki pom iędzy oddziałami 
austriackimi i niem ieckim i.

N iezado wolan ie w zrasti tym
Daraziej, że  w ielu  członków au­
striackich S.S. pozostaje ca łkow i­
cie bez pracy. Przedsiębiorcy nte 
cncą zatrudniać szturm ow ców , po 
nieważ ci są przeważnie bez łtwa- 
lifikacyj, w zględnie posiadają 
kw alifikacje niedostateczne.

Burkel przy ją ł delegację kwnen 
danlow S.S. i S.A., którą mu 
przedstawiła ten gnoźny stan, 
wskazując, że zatl udnienie w szy­
stkich szturm ow ców  będzie p ’e iw  
szym krokiem , prow adzącym  do 
pacyfikacji stosunków. Biirkel 
w ydał apel du przedsiębiorców  w 
bardzo ostrym  tonie, grożąc na­
wet represjam i, gdyby nadal 
wzbraniali się zatrudniać sztur­
m ow ców  na w szystkich. wolnych 
m iejscach, lecz apel ten nadal nie 
osiągnął żadnych pozytyw nych 
rezultatów.

Ponieważ w  oddziałach S.S,, 
rekrutujących się ę dawnych 
członków  Legionu Austriackiego 
jest około siedem tysięcy w iedeń­
czyków , wśród których panuje

Z Torunia do Bydgoszczy
P lter.w on o  puachorątówk'? m^rynark*
v,zetuia TOdeii* ? Uen ‘
na.ki vojenn2  b” iązych r;i rr?r

Z i s r & S ^ - ' ^»»« -ę t s s s ? g i

oflcei ów. Przv..ieaie ilt to jest przej­
ściowe 1 pobyt tej szkoły potrwa w 
Bydgoszczy najwyżej 4 la, % do cza­
su, w Którym sJroL w lidyni otrzy 
ma własne gmacny

U p a r / y  s a m o b ó f c r ;
Tajemn.rą swą zabrał do grobu

3 ó  letni jóeci Skrzynecki, zdun (Pu­
ławska 17) W przystępie rozstroju 
nerwowego wyskoczył oki.cm z lV-go 
piętra klatki schodowej przy ul. O- 
ltynskiej 6. Wskutek pęknięcia cza- 
szk i ogólnego potłuczenia, Skrzy­
necki, wkrótce po przewiezieniu do 
szpitala Dz Jezus, życie zakończył. 
Zaznaczyć należy, iż w roku ubie-

- iławskiej 17, lecz w samą porę zo­
stał przytrzymany. Po ostatnim sko- 

1 Przy ul. Oksińskiej, zapytywany 
J * pa łicjanta o powod sam obój* 
S Skrzynecki odpowiedział: „Te- 
5° oni.^nie powiem i Pan się nie 

tajemnicę samobójstwa za-dowie

najw iększe niesadu wolenie i obu- 
rzeiiae, opanowanie sytuacji nie 
jest w ięc łatwe. Stąd, gdy aresz­
towanie o raz inne represje nie 
dały rezultatów, a zajścia, samo­
bójstw a napady na przełożonych, 
odm awianie wykonania rozkazów 
zaczęły się szybko m nożyć. B ur­
kel uważał za najstosow niejsze o - 
debrać broń  „niebezniecznym  le­
g ion istom 1.

W Bliczte ciemnych kramów
Sensacyine odkryć e rzymskiej świątyni

Rzym, w Iipen.
Spośiód ulic rzymskich do najbar­

dziej w Polsce znanych należy niewąt ■ 
pliwie do niedawna wąska jeszcze i 
jedn„ i najmniej ponotnycr. — Via 
Delie PotUigho Oscure — ulioa Ciem­
nych Kramów. —

Tutaj Dowiem, w pięknym pałacu 
Caetanrch, miesc się od 1-ilku lat am 
basada pobdea przy Kwirynnl-. Tuż 
w pobliżu zaś Znajduje się kościół poi . 
ski św. Smnisiawa biskupa z przyle­
gającym Don Hospioium orar. (stacją 
Krakowskiej Akademii Umieirtnoś. i. 
wreszcie bezpośrednio z tą utrą sty­
ka się maleńki zaułek, zimny pod na­
zwą Yia Dei Polacchi.

Ujęcia n ebez&sadego pgryscfcd
na g o rącym  u c zyn k u  w ła m a n ia

soboty na nindzielę do rientowaws.ry się, że jest idwna*.- >- 
wary złodziej porzucił worek, iizybko

W nocy z 
mliszkaąia urtsęd.rkia Tad.ium Ko- 
kełi, przy ul. Narbuth nr. 21' uostał 
się przy pomocy podrobionego klucza 
złodziej. W pewnej chwili śpiący w 
przyległym pokoju, właściciel miesz­
kania isłyjJał rśdejrzanc szmery. 
Zorientowawszy się, że w miszkaniu 
znajduje sie złodrit-j, r zacho wanib.n 
wszi-lHch środków ostrożne ści wy­
szedł kuohcnnyini drzwiami i aala,’- 
irtował dozorcę, który wezwał połi- 
cjuita. Złodzit; okradłszy tymczasem 
mieszkanie Spakował rzeczy v v;oreK, 
i wyszedł ..a .-ohody Tu ! potkał po­
licjanta i wl.-ócicieia mieszkania. Zo-

podb:egl do policjania odi-jochnął go 
i poc zął uciekać. Policj«nt pogonił za 
nim i po krótkim pościgu zdołał ująć 
op, yszka.

W  ko,v« . lv ie  okazało się, że jest 
to lgnący Czarnecki zam. ;irzj ul. 
Kr^ śańsKiej nr 17, 1 nany poJicji zło- 
aziej miesŻKaniowy. Czarr^cKi przed 
dworną tygodniami opuścił wiezienie, 
gdiie jdsadywat karę P lat, za zu­
chwałą kradzie i uszkodzenie ciała.

Decyzj‘ą Sędziego Śledczego osa­
dzono go w więzieniu.

Z a ^ a n k o w y  ł * n tw
na torze !<ole|owym

W nocy na torze kolejowym  ko­
lo stoczni M odlińskiej tmaieziono 
zwłoki jakiegoś m ężczyzny w ka­
łuży krwi ze zmiażdżoną czaszką. 
N atychm iast powiadum io.io poli­
c ję , k tófa  w szczęła dochodzenie. 
Ze Mialazionych przy tnężcsyźnie 
dokum entów wynika, że jest to

Stanisław Białoszewa,, lat 62, za­
m ieszkały w  W a rs z a d e  przy ul. 
B laszanej nr. 1. Zwłoki Białoszew­
skiego zabezpieczono na m iejscu. 
B iałoszewski prawdopodobnie je ­
chał bez biletu na bu forach  i 
spadł, dostnjąc się pod koła po­
ciągu.

C y g a ń s k a  k a p e la
Transmisja z Budapesztu

W poniedziałek, dn. I ł. VII o 
godz. 21.10 transmitują polrkie roz­
głośnie koncert muzy ki węgiy: •. 
skiej z Budapesztu K onceit ten 
składa się z dwóch części, w pierw 
szej usłyszą polscy radiosłuchacze 
smętne a zarazem ogniste pieśni 
węgierskie, wykonane przy akom­
paniamencie aawnych instrumen­

tów ludowych tarogata i Cymbał­
ków. Przygrywać będzie poza tym 
oryginalna kapele cygancka, jeden 
z najbardziej łubianych w świecie 
zespołow. Część drugą Koncertu 
wypełnią marsze węgierskie ode­
grane przez orkiestrę 2 pułku in- 
fanterii.

Wiadomości gospodarcze

bieram do grobu“ 1 w tym wypadku, 
przybycie • -k. y, W 1UIYU uuit;- przyDvci* .

głv-m Skrtsmeclci, w przystępie ataku rzekiwane pkolo 4ó-tu mtauk^Poiro 
szału uslt0WJi r-y skoczyć okpem z Pdro

'-szkania swych rodziców przy ul.
, towie nie

p ± m Ę T Ą J  
C  b E  I R f l m s & T t a t C h  

y A R f t F O W ^ Ź C H

Pogo-
logio pizybyć wcześniej 

gdyz niemal o jednej godzinie zda-
rzyoł się kilka ciężkich • >--------  - -  . -
do których mi.- i wypadków Niemcy i Anglia. Ostamio Rada Han-do którjch mu,lei! wyjech. ■ j Jlu |^g fw icznęgó rozpatrzyła spra

ód,

WZROSY DOCHODÓW 
Z MONOPOl l

Miesiąc maj b. t. wykazał ponowny 
wzrost dochodów <z monopoli w po­
równaniu z analogicznym ~ okresem 
r. ub. Tak więc dochody monopolu 
tytoniowego wyniosły w maju b. r. 
S3.501 tyo. zl. wobe, a_'.Ouo tys. zł. 
w maju uo. r., a spirytusowego 
25.527 tys. zł. wobec iS.507 tys zl.

JAGODY NA EKSPORT
Polska dostarcza na rynki zagra.ii- 

czńe tiansporty jagód. Dużymi zwła­
szcza odbiorcami togo towaru są

rze, przy czym dlu
roiejśca wypadków w? wywoź-' jagód, ich stanaaryracji 

óyiy w różnych odległyę], 0 j oraz regulacji podaży tego artykułu
wh.Mlrł-nok m lA .i. OłCOie o T-, rriolcl-ipumctach miasta,

!  ■

R  A . O  I
PUNIEDZIALŁK

A ?  rann“ wstają zo-D ć .  ,, Muzyka 6.45 Gimntsiyl v.o0 
n Konnert poranny"

Wa !■> ezasl 1 neJnel s Krako-ikirT Audycia południowa, 
k* Wakacl« 15-30 Muzyka lek-

, , !ac,'1mośc; EospoCarcze -(1.00
rToki i ekl,a 1 ' A W w ^ znie ka-18 flO v fe!le,or 17-°° Muzyka taneczna
r ,n.  reW  1 *aBr ,ntv karne-, 78 3“ Audycja atj-raleci. o 01 -ełni a ,,-™  >n- b-, ■ -- ^

’ itają *o. 
Glnmastyka.

W rO RtK  
»' 15 PieiA „Kiedy ranne 

rze". 6.20 Muzyka. 6.45 
7 0 Dzi* rik. 7.15 Mu*j ka.

1157 Sj^nał czasu o. jn*ł t  Krako­
wa. 12.0. i  udyc.n południowa. 15.15 
szerokim święcie. 15.35 Przegląd aktu­
alność finansowyc.. 16.00 Recital śpie- 

aczy L Sicze lanSKiej. 16.45 Motocy­
klem po Polsce. J. Kl nipy. -7.0 '4u».y-
Za tanecz-ł .4.00 . i  low.te wężC. jfi.lo

_______  _______ łMVM rConeert solistów. 18.46 „Sacheifl" w  o -
, , da.,eviezęne Srahmsc. 19 20 Pota- nowiadanie B. Sienkiewicza. 19,os pię-

ua.iaa aktuair 19 80 Konorn roery W . śni. 19.20 Pcgadank.. 1 9 *  „Radca
20.4(1 r»- on c .  ---------  . Stiońć na aancigu" — kcn-cert "0.45

Dziennik. 20.5t To„, dkttka. SI UO SRr?..vfs- 
ka rolnicza. 21.10 MdkTka i l d n a u . 
2150 Wiadomości sporom e si.00 Kon 
-*ert wieczorny. 23.00 Dst»tme 1 'iadomo- 

! śc‘ .

«  oa , ? i lenn.lł‘  u ^  Po ladank 1.l - , l .  I*®1 1 kredytem nu wsi 21. a
„węgierska. T, anrmisja 1. Bud- ■

na rynek angielski.
P R ZE SZŁ O  2:;%  SZK Ó Ł 

ZN AJDU JE SIĘ W ZACHODNIEJ 
POLSCE

Z  3 ó ln jj ilości w roku szkolnym 
1937T8 w  hczbie 168 azkćł j^syapo- 
i cbienia rolniczego, szkół przyspO- 
s-.bifenią. gospodyń wiejskicn i lu- 

j,t,vc’r. szkół rolniczych —  prze- 
3żł żuyo, bo 45, znajdowało tię na 
te in ie  -uchodnl. j Polski, a mL- 
no\ ic«j 2" w woj. poznańskim 13 
W pomorskim i g „  śląskim Z  .
nych w ojew ództw  —  warszawskie
pesudało 18 szkół, lubelslde 14, - o- 
óm skk 1J, lwowskie 11 1 nowogrodz 

;tt 10; pozosta* > województwa po-

sirdoły poniżej 10 azkół; nejmniej 
poleskie, gdvż tylko e 

BARANÓW ICZh NAJTanSZE —
* ICTRRoW -NAJDROŻSZY

Wskaźnik kosztów żywdicści za 
miesiąc maj b. r. rykazał, że z więk­
szych itlia6v Polski, najtińsze w tym 
miesiącu - były B; ranowicze - (wska­
źnik wyniósł 45.6), a najdroższy 
PiotrKów Trybunalski (55.5),

BrDŁO MASOWt WOLNE 
OD EOZEKuCJf 

Organizacje ro’nicze zwróciły s.ę do 
władz skar iowych z żądaniem wyłą­
czenia bydła rasowego spód zajęć 
egzekucyjnych 0 ile natuialnie by die­
to j zt wpisane do ksiąg rodowodo­
wych. Tego rodzaju decyzja jest w 
■nteresie rozwijającej się hodowli 
polsk s Nakładanie bowiem zajęcia 
przez komorników na sztuki rasowe 
1 sprzedawanie ich w nieodpowiednie 
ręce. marnuje zupełnie wysiłki nad 
podniesieniem stanu hodowli bydła 
rasowfego W Polsce.

la -tTT  ~ . r v  w ia a o m o s c i  e p o rro w e . 22.00 
Ek. ~ WU*y*Ś wlogka 1 <,-igi8l- 23 00 Ostatnie w,adomuśc.

, ^AjCUIKAWSZE AUDYCIE 
rywKor- ^ 0 1 °W ‘ “  k0ncr't roz- 
pes^*’i °  Muzyka węgierska z Buda- 

zyk i"**  ‘,Wę* wirków dawnej mu-

w ak sza w a  n
fc,f] ^ ? nrer‘ rozrywkowy. 16.91 Puręft-formu-1 |i. MJ* PrLgrar Wani

a ąndowska _  ąaw a-”.. 1 3 *  Wla-
Wa WUko5Eh" °We' 15 ’ ZaB0i' Wie ia- 

p -'Badi.nkŁ. 17.10 „Szeherezaóa" 
jsunskj — Korsrko rj. 17 JE Muzyka l jk

hajk;i lu je  "oj". "4.15 
Uzyica lekka. 12.55 PoIskb muzyku »_a- —eralss,

-Jt-hYCffl KRÓTKOFALOWE 
j*r*®r Dziennik. O.IO Pojadanka. 0.15 
r Piotra Maszyńskiego. 0.50 Budów
uk. Ć-oguwe w Polsce. 1.00 „Kr i-kowakie.. _  aL. ycia. j.5o , w  letI.i
J™ n . 2.00 Znane melodie 2.52 Pro- o* Bm.

KAJCiEKAWSZE AUDYCJE:
18.09 ec Ital śplłwaczy Lueyuy 

Szczepańskiej.
16.45 „ ł  'otocyklem po Pi lscr“  —- 

opowiadanie.
“ *■ 6 nce. jlu „w.
-->.36 Radei Strońć na daMlnr-b" 

koncert owy rkotn 
*2.88 ltoneart wieczorny.

KOMETA
Chłodna

Romans królewski 
najwybitniejsze arcydzieło ostat­

nich lat.
* * •  R o e n i n  R e w i a  g * =

R C M i U  [Bayl-LSDzl
początek 5 (Swieta pocz, 3 .5 , 7. 9i

C H Ł O P C Y  
T Y m O  Ł U

Wiedeński chór 
WKiner JSng arKnaben

w arc^ a w a  li
13.08 Koucert. l+.OO Parę -ftfori.iaejl. 

14,nt ptogr-n: 1S.10 Koncert muzyk.
Polskiej. 15.00 Wiadimości sponowe- 
,_1700. tładotó w wi dzi? uiowiadanu.. 
17.1! Lu vik van Bee,hove„. ,8.15 Mu­
zy 1 lekka. 22.00 „-S . 22.15
Piosenki. 22J30 Muzyka taneczna.

AUDYCJE KRÓTKOFALOWE:
54.00 Dziennik 0.10 Dclennik Swiato- 

,  Zw|azku Polaków z ZagTanicy. 
u 15 Huzyka -luoulama. -1.50 Gawęda
i i l l a 0  *• 100  2  naszych oper.2.00 Piosenki sentymentalne. 2 52 P
gram.

M I E J S K I
fit-c* % 8, \Q

BiUHU H!“
?• '^ n e

Maur su lilvam
V l r g .  B r u c e  

U lgow e 5 0  g roszy

N, Świat 33 
Chmielna 7K in o  S T U D I O

Ostatnio dni

rąlndirjski Grobowiec*1
MiłoSć kobiety Wstbodu,

pięknej LA  J A N Y 
Reż. Rysza.-a Lichberg 

Poc*. seansów 5. 7. 0. Pdraoek „ml 3

Ostamio, zawdzięczając szybko p o -’ 
stępującej realizacji jploziu regulacyj­
nego rzy mskiego urz,.du urbanistycz­
nego, Yia Delie Botteghe Oscure od- 
tnieniła aię zupełnie. Większa część 
tworzących ją dawn.ej domów zostuL 
zburzona, sama zaś ulica, capowied 
mo poszerzona, stanie się prędko cho­
ciaż Krótką ale ważną Da rdzo arte­
rią śródmieścia.

Podczas rozkopywania ziemi pod 
fundamenty jednego z nowo powstać 
mających gmachów dokonano tu osta­
tnio doniosłego odkrycia Archeologi­
cznego, które przyczyni się napewno 
do gruntownego .poznania ważnej tffj 
niezmiernie połaci Wiecznego Grodu.

Przeprowadzone doi/chczua z nad­
zwyczajną 09I różnością roboty ziem­
ne odsłoniły przede Wszystkim na 
głębokości 6 metrów pod poziomem 
ulicy podium zionaej, -rawartynem 
obłożonej świętym. Wydobyty zas na­
stępnie aa światło dz-enne materiał 
archeologiczny składa ..tę z licznych 
członków siedmiu kolumn <— oraz

znacznej ilości odłamków fryzów mu,'- 
murowych. Z kolumn, trzy zachowane 
zostały w całości, dv ie nawet z wy­
kutymi w trawertynie, rów nic we­
dług styk arcltiicznego.

Już doraźne badania archeologów 
u-stalić zdołały że wykapana świąty­
nia pochodzi prawdopodobnie z pier­
wszego okresu imperium rzymskiego, 
wykonane zaś pomiary pozwał ąią 
skterdzić, że bvła ona jedną z naj- 
w.ekszych, a wiec i najv ażniejszych.

dioi-ąc pod uwagę topjągrafitóne 
jej p-łożenia oraz dyl zadość auzą fi- 
nezją wykonanych ozdób arch i tek to- 
niczi ycn, należy przypus ^zać, »  _■> 
święcona była kultowi Beilony, b c . n* 
wojny, u ufundowana zostałc w roku 
2M8 i zed nar. Chr., na pamiatse zwy- 
cięłt-ya. nad Etruskami, przez Appm 
sza Klaudiusza ślepego. W nU-wo ie 
w świątyni tej seimt izymski prT'-j 
mowmł ambasadorów ^rajów tudzo- 
ziemskich arat że tulaf rówtrez ogła­
szał triumfy zwycięskich swych wo­
dzów.

N i e  z w l
Natychmiast zaprenumeruj A B C  
dziennik narodowo - radykalny\ je 
dyne w Polsce pismov które rite 
współpracuje z żydowskimi biu­

rami ogłoszeń

ZttircBztit i  t o in o  o b ó )
Żydzi naj większymi szkr dnikami

INielcgtlny ubój w  Lublinie w 
chwili obecnej Koncentruje się 
Drawie wyłącznie na przedmieściu 
„Wieniawa", gdzie walka z nim 
jest o tyle utrudniona, że dzielnica 
ta, będąc pełną najróżniejszych za­
kamarków i mając specjalny cha­
rakter zabudowy, utrudniający 
dostęp i szybkie poruszanie s,ę 
uniemożliwia prawie zaskoczenie. 

Przeszkody te wzmaga jeszcze 
„żywa poczta" tajnych rzeźni, zna­
jąca znakomicie teren, a więc ma­
jąca możność zawsze w  czas zaa­
larmować o  zbliżającej się kon­
troli.

Dalszą trudnością jest doskona­
ła organizacja żydów, trudniących 
się potajemnym ubojem Charak­
terystyczne jest, że rodziny żydów 
odsiadujących za tajny ubój w ię­
zienie. mają stałą pomoc pienięż­
ną. Niewątpliwie pornoc tę dają po 
zestali na wolności tajni rzezacy.

Gdy w  maju władze miejskie

skonfiskowały 2u5 kg. m l»8»  po­
chodzącego z tajnegc uboju, to w 
miesiącu czerwcu cyfra ta spadła 
do 16 i pół kg Pozornie wykazy­
wałoby to na całkowite prawic 
zlikwidowanie tajnego ubOjj. Jed­
nakże tajny ubój istn.eje w  dal­
szym cią„u. jedynie jest on obec­
nie bardziej zakonspirowany.

W obecnej chwili —  na skutek, • 
dalszego wzrostu nasilenia epide­
mii pryszczycy —  władze sanitar­
ne ihiejśkie prowadzą akcję zapo­
biegającą dostanie się na rynek 
n ięsa zarażonego-

Akcja ta osiągnęła w  pełni za­
mierzony cel w  dalszym jednak cią 
gu żydostwo skupuje świadomie 
celowo bydło po śmiesznie niskich 
cenach i usiłuje pochodzącym stąd 
mięsem nsndlować. Należy nadmie 
nić że w  tajnych rzeźniach, gdzie 
bije się 1 chowa sztuki, robi sie to 
sposobem rytualnym.

IL N O

T E  A T I*  X
TFA I~R MJEJSEI NA POHULAN­

CE: Miła Rod Inka.
TEATR LUTNIA: Pst... Janie!
SMUTNY BILANS HLRACANU 

'Huraganowa burza wyrządziła w 
pow. postawskim olbrzymie szkody. 
\V 6 gminach tego powiatu, wedtug 
zestawienia policyjnego, 'zniszczr 
nych zastało 35 domów mieszkalnych 
oraz 355 budynków gospodarskich, 
stodół, chlewów i t. a Straty w sa­
dach, polach, parkach i lasach idą 
w setki tysięcy złotych. Od pioruna 
znalazło śmierć 7 osi b, kilka zostało 
kontuzjowanych; wicher wywróci! 
kilka łodz: na jeziorze Baturyno i na 
jeziorze W aj uny .wskutek czego uto­
nęły 3 osoby. Organizowana jest ak­
cja pmnocy uJa jfiar huraganu, (s).

. ZEWCY DL * Wt JSKA
W Baranowiczach odbyło się ze­

branie cechu szewców, na którym 
lednogłc sn'e uchwalono przeprowa- 
izic wśród członków zbiórkę, w ce­
lu ufundowania dla aimii ciężkiego 
karapinu maszynowego.

ŚWIĘTO PUŁKOWE
Błękitny pułk ularów zaniemeń- 

rkich rozpoczął uroczystość obchodu 
Święta pułkowego. W piątek w go­
dzinach wieczornj ch pułk uda* się 
na Rossę, gdzie złożył liold Sercu 
Marszałka Piłsudskiego, s po powro­
cie na placu koszar odbył się apc! 
poległycn.

W sobotę, do nabożeństwie w ko­
ściele garnizonowym odbyto się tw 
placu Marszałka PilsuJskit go ntda- 
n:e odznaki pułkowej pułku ułanów 
Zaniemeńskieb miastu Wilnu, w on- 
wód nierozi rwalnei łączności pułku 
ze społeczeństwem Wilna.

•1 f - O R l  W Y Ś C IG O W E G O

Częściowe wyniki gonitw
i  ntauzielP 10 lipci'

GON .1. Dyst. 2400 m- 4ag" 100 
zł. Płoty. 1) Japtcś j  D.dik, 2) On­
tario (45), 31 Hesth (31). Wygran ■ 
w  dwie minuty 41 5 sek.. łatwo o 
2 dł. Tot. 7, porządkowy 12.

GON. 2. Dyst. 2100 m. Nagr. 1UOO 
zł. 1) Buzyrys ż. Pasternak, 2 j I-

Spadł z 2 oięlra
Z oloia 2 piętra dom u nr 26 przy 

ul. Rybnej, w czoraj okolu gedz. 22 
m. 30 spadł 31-letni K onstanty M a­
słowski. zam. przy matce w tym że 
do..m . (Yezwzr j« 'ekarz pogotow ia  
s-tY ierd’  ił u M asłow skiego szereg  o- 
gólnych  obrażeń i po udzieleniu po­
m ocy pozostaw ił g o  na kuracji y  du- 
mu. Jak ustalono M asłowski wrócił 
okuło godz. 22 do domu p ijany. P o ­
w iadom iona policja  p i owadzi docho­
dzenie, czy  M asłowski wypadł z okna 
wskutek nieostrożności, czy też usi­
łował popełnić ransobćjsżwo.

rata (12), 3) Kulfon y60). 4) A- 
zrarel. Wygr. w 2 min. (20.5 łatwo
0 półtorej dł. Tot 7,5, porządkowi' 
20.

GON. 3. Djst. DOC m. Nagr. 1U00 
zł. 1) Rumoi ż. Bulter. 2) Patry­
cja (35,51. 3) Nicki (11). 4) Ta­
mara (49 5) Wygr. w minutę i 9 
osk. bardaO łatwo o 3 dł. Tot. 11, 
francuski 750 i 12, porządkowy lOo.

D PŃ , 4 . Dyst. 220 m. Nagr. 1 0 0 0  

zł. 1) FuworjTaj, chł. Molenda, 2)
"tysz (6), 3) Kiria (30). Wygr w 

2 m. 26 sek. łatwo o„5 dł. Tot. 30 
porządkowy po 58.

GON. 5. Dysi. 1600 ir  Handi­
cap 3000 zł. 1) Iffeł ż. Gil. 2) Fom- 
mery ( 12), Nordstrom (335.8), i)  
Isolano (70 5), 5) Elf 63 Wygr. w 
minutę 49 sek. pewnie < trzy 
czwarte dł. Tot. I I  francuski 6'5
1 6, porządkowy 35.

00833515



A B C  -  N O W IN Y  C O D Z IE N N E  -  S tr . G

L „ . , ,  CuRDiAlU
Bogdanowicz, duet finlandzki, Ma seone, Jadzia

„k  jednak najmilej i niedrogo jest tyiko w
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Ks. Kent u przyjeżdża do Polski?
LONDYł 9. 7. K d stw* Kcuta

trv jeżdżą ją  w  sierpnia tr dłużsi* 
podróż zagraniczna r czasie której 
odbędą wycieczkę jachtem. K m  
pogłoski, że p o d ca s  letniej podró­

ży para książęca fcwłU < • * »  i a  
Polski i  © m iedzi k siążę  B addw lł- 
lów  oraz ordynata U fied a  Potoc­
kiego w  Łańcucie. tyłby t  długi 
pobyt ks. K ente w  PoLm .

Mimo chwilowego uspokojenia

W ojska angielskie w  d ro d ze  do P a le s tyn y
Demonstracje Arabów transjordańskich

LO jnDYN  9. 7. W edług ostat­
nich otrzym anych tu doniesień sy­
tuacja w Palestynie uległa p ew ­
nemu odpiężeniu. Poza drobnym i 
potycikam ; , aktami sabotażu oraz 
ostrzeliwania oficeróv ' angiels uch 
w  ciągu dnia dzisiejszego panował 
w  kraju w zględny spokój.

W ładze m andatowe liczą się 
jednakże ze wzrostem  fali teroru 
i dlatego zarządziły ściąganie p o - 
siłKÓw. Dwa pułki piechoty, sta­
cjonow ane w  Egipcie otaz od - 
dzŁ ł w ojsk  pancernych znajdują 
się w  drodze do Palestyny. Pułki 
piechoty przybędą do swych n o­
w ych  garnizonów  jeszcze w  ciągu 
soboty. W  H aiffie w ylądow ał o d ­
dział piechoty m orskiej, w ysadzo­
ny na ląd przez krążow n:k „R e - 
pulse Oddział ten obją ł służbę 
ooScyjną.

P .  Ł e a n d e l
znów na widowni

,,S łow o“ podaje, że dyrektorem  
biura surow cow ego w  min. Prze­
mysłu i Handlu ma zostać b. d y ­
rektor departamentu przem ysło­
wego p. Leandel, o którym  gło­
śno b y ło  w  związku z kartelem  
producenów  gwoździ.

W edług urzędow ych doniesień 
w e wrześniu nastąpi w zm ocnienie 
liczebności garnizonów angiel­
skich w  Palestynie.

Posiłki będą się składały z jed ­
nej brygady piechoty i w ten spo­
sób stan liczebny wojak angiel­
skich w  Palestynie będzie pow ięk­
szony do 3 -ch  brygad

LON DYN 9. 7. W obec meusta 
jącej fali terroru w  Falesynie 
rząd angielski zadecydow ał w y ­
słać do Palestyny now e oddziały 
wojskow e.

M inistcirtw o kolonii kom uni­
ku je, że 11-ty  pułk huzarów oraz 
oadziaił czołgow  w  najbliższym  
czasie w y u s z y  z Egiptu do Pale­
styny. Dwa bataliony piechoty 
brytyjskiej już znajdują sie w  
drouze do Palestyny.

LON DYN 9. 7. Na znak prote­
stu przeciw ko masoy^ym areszto­
waniom  A rabów  w  Palestynie, 
A rabow ie transjordańscy rozpo­
częli w A m m anie strajk general­
ny, który jednak został zakończo­
ny w  nocy z piątku na sobotę.

W edle doniesień -prasy angiei- 
skej, A rabow ie transjordańscy u -  
rządzili na ulicach Ammanu licz­
ne dem onstracje protestujące, d a ­
jąc w  nich w yraz sw ej sympatii 
dla A rabów  palestyńskich.

Proces o audycją radiowa
Autor skarży radio

'ło  ti-go  wydzuaiu cywilnego Są­
du Okręgowego wpłynął ciekawy po 
zew o na*u, śnie praw autorskiego 
w audycf ramowej.

Z  okazji poboru, organizowane by 
ły orze* radiu specjalne pogadanki, 
połączone z koncertami. Autor teks­
tów pieśniarskich, Witold Wartatlo

-twierdził, iż '.o r.udycyj tycB użyto 
kilka jego pieśni, nie uzyskując u- 
przeditio jego zezwolenia. Autor wy 
toczył za pośrednictwem adw. M» 
lew skiego oozew przeciwko dyrekcji 
radia i organizatorowi audycji, żąda 
jąc nawiązki za rzkody moralne w 
wysokość' l.oOO zl.

D w a  t r u p y
w podziemiach kopalni

KaTOWICE, 9.7. Ha terenie cho­
rzowskiego okręgu górniczego wyda­
rzyły st, dziś 3 1 ypadki górnicze. 
N  podzLmiacłi kopalni „Karol44 w 
Chor. ©wie nastąpił przedwczesny 
wybuch naboju, który spowodował 
w/strmąs podziemny i zwały węgla 
przysypał, 28-Ietniego górnika Fran 
clszka Dworaczka, który poniósł 
imfcrć na miejscu.

W podziemiach kupalni Matylda*4 
w Rypinach oderwała się od liny 
ciężka tarcza żelazna, która spada­
jąc z wysokości 40 mtr., uderzyła w 
szyu.e pracującegó tam górnika Ja­
na Hermana, który zmarł w szpitalu.

W  podziemiach kopalni „P.Mska 4 
w czasie przewracania wagonów, do­
znał zmiażdżenia prawej reki górnik 
Herbert Winkler.

Z u c h w a ł e  w f a t j t a t * i i e
do zakładów elektrotechnicznych

D o Zakładów Elektrotechnicznych 
„EŁka n 4, mieszczących się przy ul. 
Ńarbutta nr. 16 włamali się zło­
dzieje, którzy po splądrowaniu 
dwućh pokc: skradli kilka apara­
tów radiowych różnych firm, oraz 
szereg cenniejszych przedmiotów 
ia ogólną sumę około 15.000 zł. Kra 

dzieży dokonano w  nocy między go 
dziną 24 —  2.

Złodzieje łup prawdopodobnie wy 
jrieźli taksówką o czym świadczyły 
ślady kół samochodowych przed 
domem, gdzie mieszczą się zakła-
iy

Kradzież spostrzeżono nad ranem 
i powiadomiono natychmiast policje. 
Jak się okazało, jeden z lokatorów 
widział jakiegoś osobnika, który 
około godziny 23 przed zamknię­
ciem bramy chodził koło sklepu i 
przyglądał się zamkom.

Id z ’ e s z  z p r ą d e m  c z a su

c z y t a j ą c  A B C

Policja mając uodany rysopis 
osobnika po rótkich poszukiwa­
niach odnalazła go. Był tu .Tan M aj­
kowski, lat 50, zam. przy ul. Złotej 
nr. 56, którego zatrzymano na uli 
cy Muranowskiej w chwili gdy 
sprzedawał aparat radiowy Lejbie 
Tangielowi, lat 36 zam. przy ul. 
Muranowskiej nr. 4 znanemu pase­
rowi.

Majkowski z początku rie przy­
znawał się do dokonania kradzieży, 
lecz wzięty w krzyżowy ogień py­
tań załamał się. Przeprowadzę: » w  
mieszkaniu jego rewizja ujawniła 
część skradzionych w  zakładach e- 
lrktrotechnicznych przedmiotów W 
toku dalsze go dochodzenia ustalo­
no, część skradzionych rzeczy 
sprzedał znanym paserom Mordce 
Rozenłlnte wi, lat 48, zam. przy ul. 
Karmelickiej nr. 18 i taolfowi 
Karmelikowi, lat 32 zam. przy ul. 
Waliców nr. 5.

Majkowski w kartotekach poli­
cyjnych notowany jest 39 razy i 
karany 15 razy za różnego rodzaju 
kradzieże

Przez miasto niesiono transpa­
renty z napisem : „Palestyna na­
leży do A rabów “ , lub „P recz z ży ­
dow skim i bom bow cam i"1 itp.

Małżeństwo „dyspensowe
Nowe prawo małżeńskie Rzeszy

Zdążanie do unifikacji Niemiec
N ow e praw o m ałżeńskie w  

Rzeszy niem ieckiej. któffe weszło 
w  życie z dniem  5 bm . w prow a­
dza stosunkowo niew ielkie zmia­
ny w  p rayoaastw ie  niem ieckim , 
natomiast wręcz rew elacy jn ie  —

jeżeL chodzi o stosunki austriac­
kie.

Szczególnie interesująca sprawa 
rozw odów  została potraktowana 
dość ostrożnie. Zachow ano tu po­
jęcie  winy która obejm u je : n ie -

Rewelacje amerykańskiego dziennika

W i e l k a  r e z e r w o w a  a r m ię  l o t n i c z a
t w o r z y  A n g l i a  w  K a n a d z i e

N. Y O R K  9. 7. Dziś „N ew  Y ork 
Herald Tribune*' ogłasza sensa­
cy jn y  artj kuł o zbrojeniach p o - 
w ietrznycł Anglii w  Kanadzie.

W edług pisma tego, angielska 
misja ekspertów lotniczych, która 
bawiła w  m aju r. b. w Stanach

Zjednoczonych  i Kanadzie, starała 
się jak oby  nakłonić w łaścicieli fa ­
bryk lotniczych w  Stanach Z je d ­
noczonych do otw orzenia oddzia­
łów  w  Kanadzi s, gwarantując, że 
rzed angielski zakupi w  fabry ­
kach tych 1000 samolotów.

Fiasko konferencji w Evian

P la to n ic zn e  w spółczucie
o k a zu ją  A m e ry k a n ie  uchodźcom  z Niem iec

L v iA N , &. 7. Przem ówienia 
delegatów P ołudniow ej i Środko­
w ej Am eryki na dzisiejszej k on fe­
ren cji wykazały b. ograniczone 
dążenie tych krajów  przyczynie­
nia się do rozw iązania problem a­
tu zbiegów.. Odnosi się coraz sil­
n iejsze wrażenie, ze trudno bę­
dzie znaleźć m ożliw ości im lgra- 
cyjnfe dla zbiegów  n ie w  clcich, 
pochodzących z kół intelektual­
nych.

■ Obrudy ko aferenaji otw orzył 
dzi" o 11.05 przew odniczący Tay­
lor.

Pierwszg zabrał głos poseł P e­
ru w  Paryżu, G arcia Calderon

Peru jest gotow e przyjąć n ie­
m ieckich zbiegów , w oli jednak 
wykształconych rolników  i tech ­

ników, podczas gdy dla leitarzy i 
adwokatów nie ms dobrych w ido­
ków z,arobku. Delegat Meksyku—  
Michel zapewnił, że jeg o  kraj ma 
zamiar pozytywnie przyczynić się 
do rozwiązania problemu zbie­
gów  W każdym razie Meksyk byl 
zmuszony przed kilku laty wydat- i 
nie ogran iczyć kontyngenty im i- 
gracyjne. W końcu przedstaw i­
ciel Ekwadoru —  Gastelu, obiecał 
w spółpracę sw ego państwa „w  
tym dziem humanitarnym*1, w 
miarę jak  na tc  pozw olą przepisy 
konstytucyjne jego kraju.

Jak więc w idać z dotychczaso­
wych wyników konferencji w E- 
vian państwa liberalne popierają 
uciekinierów z N iem iec czysto 
Dlatonicznie.

Rząd angielski ma jakoby 
przeznaczyć sumę 200 m ilio ­
nów funtów  na rozbudow ę fa ­
bryk  lotniczych, lotnictw a i szkół 
dla p ilotów , aby posiadać w  K a n a ­
dzie rezerwę, złożoną z 5 tysięcy 
sam olotów .

Rezerwa ta znajdow ałaby się 
poza terytorium , dc którego d o - 
trzećby m ogły sam oloty nieprzyja 
citlskie, a jednocześnie przy obec­
nym  rozw oju  lotów  długodystan­
sow ych  przelot sam olotów - Dom 
bardujących  z K anady do .Anglii 
odbyw ałby się bez w iększego ry ­
zyka.

Dalszym  rozwojem  tego planu, 
jak twierdzi „N ew  York Herald 
Tribune", ma być przeniesienie 
dow ództw a angielskiego lotnic­
twa do Kanady.

wierność małże ńską, odm ow ę po­
siadania potom stwa oraz hm e «>- 
dzaje w in y  przew idzi, ne w  daw ­
nym  praw ie małżeńskim. Poza 
tym  rozw ód może nastąpić rów ­
nież z pow odu ch m oby  um ysło­
wej, budzących wstręt chorób oraz 
z pow odu  bezpłodności Nowością 
jest, ie  o  rozw ód może u b ie g a ć  się 
nie tylko strona złośliw ie opuszczo 
na, ale również i ta, która opuścf 
ła dom , jednak dopiero po trzech 
latach.

M ałżeństw a
„d ysp e n so w e ”

Natomiast praw dziw ą rew elacją 
jest uznanie przez państwo ta r  
zwanych małżeństw dy spenso 
w ych“ , które zostały w prow adzo­
ne w Austrii zaiaz po w ojn ie, »  
na skutek interw encji K ościoła K a 
tolicklego by ły  przez rząd uznane 
za nieważne. Z  małżeństw tych 
urodziło się rzekom o około  miliona 
dzieci (cy fra  ta wydaje się m oc­
no przesadzona).

Dzieci „dyspensow e" uznawane 
dotychczas za nieślubne, obecnie 
będą zrównone w prawach z driec 
mi ślubnymi.

Nawiasem m ów iąc „dyspensę*1 
na uzyskania tak nazywanego 
„dyspensowego** małżeństwa —  

dawało państwo' osobom , które 
juz pozostaw ały w  stanie m ałżeń­
skim, a nie m ogły uzyskać rozw o­
du i zezwolenia na ponowna m ał­
żeństwa.

Lisie  czapki w  P ru s zk o w ie
pod obstrzałem proc

Kto zostanie prezydentem Franc]!?

M a n e w r y  H e r r i i o t a
P A R Y 2, St 7 - Sprawa w y boru J opozycją w senacie, który ze sw ej

now ego prezydenta Francji staje 
się coraz bardziej aktualni., gdyż 
kadencja obecnego prezydenta Le 
brona kończy się wczesną wrtósną 
przyszłego roku. W kołach poli­
tycznych francuskich panuje prze 
konanie, że najpow ażniejszym  kan 
dydatem  na prezydenta jest w  tej 
chw ili przew odniczący Izby D e­
putowanych H err;ot. W ybór H er- 
riota -potkałby się jednak z silną

strony chce wysł aw ić kandyaati 
rę sen. Godarta.

W  związku z tym  przew idyw a­
na jest na jesieni zmiana gabine­
tu, gdyż praw dopodobnie Herriot 
chcąc w yw rzeć naciek na senat, 
będzie zabiegał o ob jęcie  stano­
wiska premiera, by  śk W -^ tifc j 
przeforsow ać swą kandydaturę 
na prezydenta.

Piorun zabił panną młodą
Tra g ic zn e  w esele  w  “ira s U w s z c z y źn ie

WILNO, 9- 7. Na terenie pow. 
brasław skiego w dalszym ciągu 
szaleją niebvw ałe burze. Nie ma 
dnia bez kanonady grzmotów i 
błysku piorunów.

W b wsi Tataraki gm. leonpoi- 
skiej wybierało się właśnie wese­
le do Kościoła, gdy horyzont za­
wlokły czarne chmury i dały się 
słyszeć odgłosy grzmotu. Ponie­
waż do kościoła było niedaleko, 
więc weselnicy sądzili, że zdążą 
tam dojechać przed deszczem 
Panna młoda Emilia W orocryń- 
ska prosiła o zwłokę i chciała  ko­

niecznie przeczekać burzę, lecz 
je j wahania przerwaio . rzybycie 
narzeczonego z drużbami. Pożeg­
nała się z rodzicam i i według tra 
dycyjnego zw yczaju wskoczyła 
na ostatni wóz. Ledw ie o-szak 
weselny w yjechał z podwórka, 
rozpoczął się rzęsisty deszcz 
i nagle strzelił piorun, kładąc na 
m iejscu trupen pannę młodą. 
Tragiczne wesele, które nieocze­
kiwanie zmieniło się w pogrzeb, 
wyw ołało w ielkie w raźnie w o- 
kolicy.

(A P ) 16-go listopada roku zeszłego 
■ia przystanku kolejki e lektryczne; w 
Pruszkowie zjawiło się dwóch dzi­
wacznie ubranych panów.

Jeden z nich mial pejsy i brodę 
nieco krótszą, zaś di ugi również pejsy 
lecz brodę znacznie dłuższą; obaj 
mieli na głowach olbrzymie lisie cza­
py. Jak się okazało jeden z nich, ten 
z dłuższą breją był to słynny cudo­
twórca cadyk z W isznicy, zaś drugi 
— miejscowy rebe Saul Dawid Mar- 
b ul i en. Jest rzeczą irozumialą, że 
zjawienie sie tak dziwacznie ubra 
nych osobników wywołało zbiegowi­
sko.. Wokół oczekujących na pociąg 
izraelitów zebrało się idlkunas u 
chłopców w wieku od 11-tu do lł-tu  
lai, którzy żywo komentowali to nie­
codzienne zjawisko.

W pewnym momencie kilku z uch  
zaczrło stizelać w kierunku żydów x 
specjalnie przyniesionej procy.

Jednego z .uch kami ń trafił w 
«ko, co wywołało sensacyjny i pcien 
humorystycznych momentów proces 
n< sali sądu okręgowego.

Rebe Margulie* zaskarżył trzech 
ch łop ców ; Edwarda Śniechuwskiego 
lat 12 Ryszardą Majewskiego lat 13, 
f Leszka Kilińskiego lat 14 o  dęź 
kie ttszkudzenie ciała, bowiem i  u* 
derzenH kamieniem wynikłe) zapale­
ni* oka, 1 tóre Margulies leczył po. 
ni I 20 dni.

Sad usk.tri inych, którzy nie przy­
znawali się do zarzucanego im prze­
s t ę p s t w a ,  skazał na dom poprawczy 
z zawieszeniem na trzy lat i

Książeczki oszczędnościowe
na śmietniku

N ie zw yK te  o d k tycle  w  P rze m yś lu
PRZEMYŚL 9. 7. W czasie oczy­

szczania strychu w  budynkach 
carządi. miejskiego w  Przemyśla 
"uże ilości papierów wyrzucono na 
śmietnik. Obecnie zgłosił się w za­
rządzie miejskim pewien mieszka- 
a ,v , który wśród papierów znalazł 
kilka książeczek oszczędnościo­

wych iraz wielką ilość onngacji po 
“•czki narodowej 1 inwestycyjnej. 

Jak się okazało papiery nastały 
skradzione przed kilku laty w czr str 
włama "ja do miejskiej:, i akładu 
wodociągowego w Przemyślu.

% jaki sposób zawędrowały d* 
śmieten-ka, wykażą dochodzeni—

11-letni thłooiec puścił w ruch

Sam ochód b e z d o zo ru
2  O ń O b y  r a n n e

PO ZN AŃ  9. 7 Do Inow rocław ia 
przybył pewien właściciel ziem ­
ski i pozostaw ił przed jednyn . z 
hoteli sam ochód pod dozorem 
11-letn iego chłopca.

C h łop iec ' począł m anipulować 
przy m echanizmie wozu i m im o- 
w oli puścił go w  ruch. Sam ochód 
począł jechać tyłem  po całej jezd ­

ni z jednej strony u bcy  ua drugą. 
Po drodze najechał 76-letiuą ko­
cie  tę i 53-letniego kowaia i o ma­
ło co nie w jechał do ski epu. W koń 
cu w padł pom iędzy dwa sam ocho­
dy, któi e poważnie uszkodził. Tu 
zdołano dopiero maszynę zatrzy­
mać. O fiarv w ypadku odw ieziono 
do szpitala.
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